
PRACA
ale jaka?
Przypominamy, że w orga­

nizowanej przez Wojewódz­
ką Komisję Związków Zawo­
dowych w Poznaniu i redak­
cję „GŁOSU WIELKOPOL­
SKIEGO" — dyskusji: „Praca 
— ale jaka?", może wziąć u- 
dział każdy, kto do 30 kwiet­
nia br- nadeśle wypowiedź po 
święconą temu co sprzyja do 
bremu, wydajnemu wypełnia­
niu obowiązków i temu, co je 
utrudnia-

Najciekawsze wypowiedzi 
zostaną w całości lub czę­
ściowo opublikowane na ła­
mach „Głosu" i nagrodzo­
ne. Organizatorzy dyskusji: 
WKZZ i „GŁOS" utworzyli 
fundusz nagród w wysokości 
10 000 zł: I nagroda — 1500 
zł. dwie II - po 1000 zł. dwie 
III — po 750 zł orra 10 wy­
różnień po 500 zł (jury za­
strzega sobie prawo dokona­
nia innego podziału nagród).

Wypowiedzi, w objętości 
nie przekraczającej 3 stron 
maszynopisu (albo czytelne­
go rękopisu) należy kierować 
pod adresem: redakcja „Gło 
su Wielkopolskiego", Poznań 
2, ul. Grunwaldzka 19, z do­
piskiem na kopercie: „Praca 
— ale jaka?"

Dzisiaj na stronach 3 i 4 
publikujemy odpowiedzi 10 
osób na pytanie: „Co wam 
najbardziej utrudnia pra­
cą?”

Pod naporem sił wyzwoleńczych

Pospieszna ewakuacja wojsk 
sajgońskich z Laosu

Wojska sajgońskie znajdujące się pod nieustannym ostrza­
łem sił patriotycznych opuszczają w popłochu swe pozycje 
w Laosie. W czwartek ewakuowano niedobitki pierwszego 
pułku wojsk sajgońskich z całkowicie rozbitej bazy wsparcia 
ogniowego Brown. Korespondent UPI informuje z Sajgonu, 
że pułk ten stracił w walkach do 80 proc, ludzi.
Pod nieustannym ostrzałem 

znajduje się również druga ba­
za wsparcia ogniowego wojsk 
sajgońskich o nazwie „Bravo”

Po wyborach w Berlinie Zach.

Rozmowy W. Brandta 
i K. Schuetzem

Kanclerz federalny Willy 
Brandt i burmistrz Berlina Za 
chodniego Klaus Schuetz oma 
wiali 19 bm. przed południem 
w Bonn sytuację, jaka wytwo 
rzyła się po wyborach w Ber­
linie Zachodnim oraz sprawy 
rozmów na temat utworzenia 
koalicji. Oficjalnie nie poda­
no żadnych szczegółów tych 
rozmów, ale w kołach partyj­
nych SPD uważa się, że kie­
rownictwo partii pozostawiło 
zarządowi SPD w Berlinie Za 
chodnim swobodę w dziedzinie 
rozmów z FDP, które zaczęły 
się 19 bm. po południu. (PAP)

Samospalenie w Genui
25-letni mężczyzna popełnił wczo 

raj samobójstwo przez samospale­
nie na znak protestu przeciwko 
wojnie w Wietnamie. Przed pomni 
kiem poległych żołnierzy w Genui 
oblał się on benzyną, a następnie 
skoczył do znicza, ponieważ nie 
mógł się podpalić zapałkami ze 
względu na silny wiatr. W stanie 
ciężkim przewieziono go do szpi­
tala, gdzie w kilka godzin później 
zmarł.

Rozmowy ZSRR - USA
Wczoraj o godzinie 11.00 w am­

basadzie amerykańskiej w Wied­
niu spotkały sie delegacje radziec 
ka i amerykańska prowadzące roz 
mowy w sprawie ograniczenia zbro 
jeń strategicznych (SALT). Było 
to drugie posiedzenie w toku obec 
nej IV rundy rokowań, a 57 od cza 
su ich rozpoczęcia przed 16 miesią 
cami w Helsinkach.

Nowy premier Turcji
Agencje zachodnie powołując się 

na źródła dobrze Doinformowane
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Konferencje sprawozdawczo-wyborcze

r E. Gierek gościem żołnierzy 
Śląskiego Okręgu Wojskowego

Zmiany w NPG i budżecie państwa na 1971 r. • Projekty ustaw 

o podatkach • Problem pasożytnictwa • Interpelacje poselskie

Plenarne posiedzenie Sejmu
19 bm. obradowały trzy w7ojewódzkie konferencje sprawo­

zdawczo-wyborcze PZPR — w Bydgoszczy, Kielcach i Rze­
szowie. Odbyły się też dwie
wym Wojsku Polskim.
W obradach konferencji spra 

wozdawczo-wyborczej PZPR 
Śląskiego Okręgu Wojskowego 
uczestniczyli: Edward Gierek 
oraz Wojciech Jaruzelski. W

P. Jaroszewicz 
przyjął I.Baszewa

19 bm. był kolejnym dniem 
oficjalnej wizyty przyjaźni, 
jaką składa w naszym kraju 
minister spraw zagranicznych 
Ludowej Republiki Bułgarii — 
Iwan Baszew z małżonką.

Tego dnia w godzinach po­
rannych I. Baszewa przyjął 
prezes Rady Ministrów Piotr 
Jaroszewicz.

W godzinach południowych 
w gmachu MSZ kontynuowane 
były oficjalne polsko-bułgar­
skie rozmowy, (PAP) 

leżąca 7 km od granicy Wiet­
namu Południowego. Kores­
pondent AP, który odwiedził 
tę bazę donosi, że ostrzał arty­
leryjski jest tak silny, iż żoł­
nierze zupełnie nie opuszczają 
bunkrów. Korespondent stwier 
dza, że morale żołnierzy saj­
gońskich spadło do najniższe­
go poziomu, a bazę udaje się 
im jeszcze utrzymać w swych 
rękach tylko dzięki amerykań­
skiemu wsparciu lotniczemu.

Pod nieustannym ogniem 
dział partyzanckich znajduje 
się także amerykańska baza 
Khe Sanh w Wietnamie Połu­
dniowym. Agencja AFP infor­
muje z Sajgonu, że w wyniku 
czwartkowego ostrzelania bazy 
zniszczono w niej 2 helikoptery 
i 3 pojazdy wojskowe.

Zacięte walki toczą się w 
Kambodży. Stanowiska wojsk 
sajgońskich, leżące 8 km na 
północny wschód od miejsco­
wości Suoy, zaatakowały w 
czwartek siły patriotyczne. 
Wojska sajgońskie straciły w 
boju około 60 zabitych i ran­
nych. (PAP)

w Ankarze donoszą, że prezydent 
Sunay powierzył misję utworze­
nia nowego rządu tureckiego Ni- 
hatowi Erimowi, członkowi parla­
mentu z ramienia Partii Ludowo- 
Republikańskiej.

Nihat Erim, 59 lat, b. profesor 
prawa, pełnił już funkcję ministra 
robót publicznych, a w latach 
1946—50 premiera rządu.
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Koniec kryzysu w Pakistanie?
Agencja AFP informuje, że pre­

zydent Pakistanu Yahya Khan spot 
kał się wczoraj rano w Dhace z 
przywódcą Ligi Awami, Mujibu- 
rem Rahmanem. Spotkanie trwało 
półtorej godziny i Rahman opusz­
czając pałac prezydencki — jak 
podkreśla agencja — miał bardzo 
zadowoloną minę.

konferencje partyjne w Ludo- 

toku obrad przemówienie wy.
głosił Edward 
przemówienia 
oddzielnie).

Uchwaleniem 

Gierek (Skrót 
zamieszczamy

programu dzia
łania na lata 1971—72 i wybo­
rem wojewódzkich władz par­
tyjnych zakończyła swe obra­
dy dwudniowa konferencja w 
Rzeszowie. I sekretarzem rze 
szewskiego KW Partii wybra 
ny został ponownie Stanisław 
Szkraba.

Tego samego dnia rozpoczę­
ły się dwudniowe wojewódz­
kie konferencje partyjne w 
Bydgoszczy i Kielcach. W 
nierwszej uczestniczy Józef 
Tejchma, w drugiej — Jan 
Szydlak.

W Warszawie z udziałem — 
Edwarda Babiucha, obradowa­
ła konferencja partyjna Wojsk 
Obrony Powietrznej Kraju.

PAP

Uchwała w sprawie 
zmiany cen skupu 
zwierząt i mleka

Rada Ministrów podjęła uch 
wałę w sprawie organizacji 
skupu zwierząt rzeźnych i pro 
duktów zwierzęcych oraz zmie 
niła z dniem 22 marca 1971 r. 
ceny stosowane w tym skupie.

Odpowiednie szczegółowe 
cenniki skupu trzody chlew­
nej mięsno-słoninowej i beko­
nowej z kontraktacji i skupu 
rynkowego oraz z dostaw obo­
wiązkowych — skupu bydła z 
kontraktacji, skupu rynkowego 
i1 dostaw obowiązkowych — sku 
pu cieląt rzeźnych, a także ce­
ny skupu mleka — zostaną 
opublikowane. (PAP)

(O szczegółach uchwały po­
informujemy w jutrzejszym 
wydaniu „Głosu”).

Wiosna - 71

Obuwie z Gniezna
nagrodzone medalem
Tradycyjny targowy konkurs Dobre — Ładne — Poszuki-

wane, już od dawna wydobywał i upowszechniał inicjatywy 
na rzecz lepszego zaopatrzenia rynku, który to problem moc­
no został uwypuklony w uchwałach VIII Plenum. Toteż 26 
konkurs został jedynie ukierunkowany na najbardziej poszu­
kiwane towary w branżach, w których deficyt wyrobów jest
szczególnie dotkliwy.

Obserwatorzy wyrażają pogląd, 
iż obecne rozmowy mogą przynieść 
rozwiązanie kryzysu politycznego 
jaki ostatnio panuje w Pakistanie.

Wzrost napięcia w Irlandii
Sytuacja w Irlandii Północnej u- 

lega dalszemu zaostrzeniu. Jej pre 
mier major Chichester — Clark o- 
świadczył w czwartek w parlamen 
cie, że w najbliższych dniach przy 
będzie na wyspę dalszych 1300 żoł­
nierzy brytyjskich dla utrzymania 
„prawa i porządku”. W sumie więc 
liczba żołnierzy brytyjskich znaj­
dujących się w Irlandii Północnej 
dojdzie prawie do 10 tys.

Kolejny statek PLO
W porcie gdyńskim podniesiono 

19 bm. banderę na nowym statku 
PLO. motorowcu ,,Władysław Ja­
giełło”.

Nowy 10-tysięcznik, przeznacz©- 
ny do 
wych 
już 20 
wany 
skiej.

przewozu towarów drobnico 
wyrusza w pierwszą podróż 
bm. Statek będzie eksploato 
na linii wschodnioafrykań-

■

Wczoraj o godz. 10 rozpoczęły się plenarne obrady Sejmu. 
Na porządku dziennym znalazły się następujące sprawy: 
rozpatrzenie projektów zmian w Narodowym Planie Go­
spodarczym i budżecie państwa na 1971 r. i trzech rządo­
wych projektów ustaw dotyczących podatków oraz pierwsze 
czytanie rządowego projektu ustawy w sprawie zapobiega­
nia i zwalczania pasożytnictwa społecznego. Ostatnim punk 
tern były odpowiedzi na poselskie interpelacje.
W lawach Rady Państw7a, 

miejsca zajęli jej członkowie 
z przewodniczącym Rady — 
Józefem Cyrankiewiczem.

Obecni byli członkowie rzą­
du z prezesem Rady Mini 
strów — Piotrem Jaroszewi 
ozem.

Posiedzenie otworzył mar­
szałek Sejmu — Dyzma Gałaj.

W imieniu Komisji Planu 
Gospodarczego, Budżetu i Fi­
nansów sprawozdanie z prac 
nad przedłożonymi przez rząd 
projektami zmian w Narodo­
wym Planie Gospodarczym i 
budżecie państw7a na '971 r. 
przedstawił pos. Józef Piń- 
kowski (PZPR). Podkreślił on, 
że podjęte decyzje i dokonywa 
ne zmiany zapoczątkowują 
proces wprowadzania w życie 
postanowień dotyczących istot 
nych korekt w naszej polityce 
gospodarczej zmierzających do 
zapewnienia właściwych pro­
porcji w dalszym, społeczno- 
ekonomicznym rozwoju kraju. 
Ich realizacja powinna za­
pewnić rozwiązanie aktual­
nych problemów naszej

zaspokojenieekonomiki

Zniszczenie izraelskich
okrętów podwodnych

wojskowyKorespondent
MENA informuje o nowym 
sukcesie egipskiej marynarki 
wojennej. Powołując się na in 
formacje uzyskane od dowód­
cy bazy wojskowej wysuniętej 
daleko w morze, pisze on, iż 
jednostki ZRA nawiązały wal 
kę i zniszczyły izraelskie okrę 
ty podwodne. Miejsca walki 
nie podano. (PAP)

Obecnie konkurs dotyczył 
głównie obuwia, kompleksowe 
go ubioru dziecka, damskiej i 
dziewczęcej bielizny, ubiorów 
z dzianin, 1001 drobiazgów7, wy 
robów kaletniczych, chemii go 
spodarstwa domowego, a tak­
że niektórych artykułów spo­
żywczych, jak koncentraty i 
przetwory ułatwiające pracę 
gospodyni domowej. Zgłoszono 
ogółem 1116 artykułów, w tym 
840 przemysłowych.

Wynikiem konkursu było 
przyznanie 4 złotych medali, 25 
srebrnych oraz 125 dyplomów 
uznania.

Najlepiej z naszych uczestni­
ków7 oceniono Wielkopolskie 
Zakłady Obuwnicze w Gnieź­
nie, nową fabrykę, która do­
piero rozwija swoją produk­
cję. Otrzymała ona srebrny me 
dal za półbuty męskie w cenie 
220 zł. I cena i wzór są rzeczy 
wiście poszukiwane. Ale tyle 
też sukcesów medalowych wiel 
kopolskich fabryk!

Niektórzy poznańscy uczestnicy 
konkursu wyróżnieni zostali jedy­
nie dyplomami uznania. Są to:

Dokończenie na str. 2

potrzeb socjalno-byto •tych 
wych 
głyby 
nione 
przy

ludności, 
być uznane 
w obecnych 
istniejących

które mo- 
za uzasad- 
war Linkach 

aktualnie

możliwościach naszej gospo­
darki. Równocześnie w ich wy 
niku powinny powstać warun 
ki do podjęcia w latach na­
stępnych 1972—1975 realizacji 
kompleksowych zadań kolej­
nego, wieloletniego planu dal­
szego rozwoju kraju.

Istotę zamierzeń i przedsię­
wzięć o charakterze doraźnym 
i długofalowym przedstawio­
nych w projektach zmian w 
Narodowym Planie Gospodar­
czym i budżecie państwa na 
1971 rok charakteryzują w 
porównaniu z pierwotnymi za 
łożeniami następujące generał 
ne różnice:

— zmiany proporcji podziału do­
chodu narodowego w kierunku 
zwiększenia funduszu spożycia, 
zwłaszcza indywidualnego i w 
związku z tym zapewnienie szyb­
szego wzrostu płac realnych i do­
chodów ludności.

— stosownie do zwiększonej siły 
nabywczej ludności znaczny 
wzrost dostaw towarów na rynek 
i konieczność dalszych wysiłków 
dla zapewnienia równowagi ryn­
kowej.

— zwiększenie wydatków budże 
towych na zaspokojenie pilnych 
potrzeb socjalnych ludności.

— zapoczątkowanie stopniowych 
zmian o charakterze struktural­
nym znajdujacych wyraz w dąże­
niu do przyspieszenia rozwoju 
działów produkcji wytwarzają­
cych środki spożycia, a wiec rol­
nictwa i przemysłów produkują- < 
cych dobra konsumpcyjne w celu 
zapewnienia warunków do stałej 
poprawy zaopalrzenia ludności i 
osiągnięcia wyższej dynamiki roz 
wojowej krain, a w odniesieniu 
do inwestycji w celu osiągnięcia 
lepszych społeczno-gospodarczych 
efektów i przyspieszenia budow­
nictwa mieszkaniowego.

Mówca po przytoczeniu liczb 
wskazujących, że wyczerpane 
zostały obecnie możliwości dal 
szego powiększenia funduszu 
spożycia, podkreślił, że dalszy 
wzrost funduszu spożycia mo­
że się tylko dokonywać po­
przez wytworzenie dodatkowe­
go dochodu narodowego. Świa 
domość tego faktu powinniśmy

powiedziałupowszechniać
— wywiązując się z przyję­
tych zadań produkcyjnych, 
zwiększając dyscyplinę pracy i

ok. 8 st. na północnvm wschodzie 
do 14 st. na oołudniu.

Wiatry umiarkowane z kierun­
ków południowych.

OSOCJA
umiarkowane, 
na zachodzie 
opady. Nadal

Temperatura

20 bm. będzie zachmurzenie
mieiscami, głównie 
możliwe przelotne 
cieoło.

maksymalna od

Rok wyd. XXVH 

Nr 67 (B420J

Ceno 50 gr

odpowiedzialność za wykona­
nie swoich obowiązków.

W ramach zwiększenia wy­
datków budżetowych o 1055 
min zł — na ochronę zdrowia, 
opiekę społeczną i opiekę nad 
dziećmi przeznacza się kwotę 
605 min zł. Dodatkowe środki 
budżetowe pozwolą m. in. na 
zwiększenie wydatków rzeczo­
wych w szpitalach i rozwinąć 
opiekę nad chorymi w domu. 
Na zasiłki chorobowe i inne

Na zdjęciu: podczas obrad Sej- 
mu. Na pierwszym planie frag­

ment ław rządowych.
CAF — Dąbrowiecki — telefoto

przeznaczono dodatkowo 250 
min zł. Zwiększone zostały 
również dotacje na fundusze 
socjalne przedsiębiorstw oraz 
na wczasy pracownicze. Pod­
wyższono również dodatki na 
polepszenie warunków socjal­
nych studentów. Przewiduje 
się zwiększenie środków na ce 
le związane z budownictwem 
mieszkaniowym, uspołecznio­
nym łącznie o ok. 1 mld zł. 
Kredyty bankowe na indywi­
dualne budownictwo mieszka­
niowe ludności nierolniczej zo 
staną zwiększone o 120 min 
zł. Na zwiększenie ilości 
miejsc pracy dla kobiet na te­
renie niektórych powiatów 
przeznacza się nakłady inwe­
stycyjne w wysokości 250 min 
złotych.

Z kolei pos. Józef Czapski 
(SD) przedstawił trzy rządowe 
projekty ustaw: o dodatku do 
podatku obrotowego, dochodo­
wego i wyrównawczego od jed

Dokończenie na str. 2

W tym roku pierwsze 
polskie magnetowidy 
Zakłady Radiowe im. Kasprzaka 

przystępują do produkcji polskich 
magnetowidów: urządzeń do jed­
noczesnego zapisywania i odtwa­
rzania dźwięku oraz wizji. W tym 
roku pojawi się próbna seria 50 'ta 
kich aparatów.

Zakłady, które jako jedyne w 
Polsce specjalizują się w produk­
cji magnetofonów i urządzeń zapi 
su magnetycznego, stale powięk­
szają liczbę typów wykonywanych 
aparatów. Oprócz „grundigow- 
skiej” rodziny, złożonej z 6 popu 
larnych magnetofonów, urucha­
mia się już rodzinę magne­
tofonów kasetowych oraz standar­
towych I i II klasy z magnetofo­
nem stereofonicznym. Nowoczesna 
produkcja rodzi się w oparciu o 
dokumentację firm od dawna wy­
specjalizowanych, takich jak „Te- 
lefunken” lub „Thomson”. Dzięki 
temu warszawska fabryka otrzy­
muje, w ramach umów kooperacyj 
nych, podzespoły lub niektóre ma 
teriały deficytowe w naszym kra 
ju m. in. silniki miniaturowe do 
magnetofonów, kasety, potencjo­
metry. W br. umowa taka, tam. li 
cencja spłacana gotowymi wyroba 
mi, przyniesie już 4—1,5 min zł.

। łew. (PAP)



Głębokie i powszechne poczucie Naszprogram-podstawądo
dyscypliny i obowiązku nakazem chwili

Skrót przemówienia premiera P. Jaroszewicza w Sejmie
Wszystkie dotychczas podję­

te w ostatnich miesiącach 
przez rząd decyzje — stwier­
dził P. Jaroszewicz — oznacza 
ją poważne podniesienie w br. 
dochodów ludności. W pracach 
nad planem gospodarczym na 
lata 1972—75 przewidujemy 
dalszy wzrost realnych docho­
dów. W związku z tym szcze­
gólnej wagi nabiera sprawa 
zwiększania produkcji i do­
staw artykułów żywnościo­
wych, a przede wszystkim mię 
sa i jego przetworów.

W związku z tym należy do 
1975 r. zwiększyć pogłowie 
trzody do około 16,4—17 min 
sztuk, a więc w stosunku do 
1970 r. o ponad 3,6 min sztuk. 
W PGR i w przemyśle rolno- 
spożywczym planuje się wzrost 
produkcji żywca wieprzowego 
ze 162 tys. ton w 1970 r. do 
275 tys. ton w 1975 r.

Największej uwagi wymaga 
rozwój produkcji żywca wie­
przowego w gospodarce chłop­
skiej, decydującej o zaopatrzę 
niu rynku. Aby proces ten na 
progu nowego pięciolecia 
wzmocnić, kierownictwo PZPR 
wspólnie z Prezydium NK ZSL 
i rząd podjęły decyzję o poprą 
wie warunków ekonomicznych 
produkcji zwierzęcej. Z dniem 
22 bm. zostaną podwyższone 
ceny skupu z kontraktacji o- 
raz z dostaw obowiązkowych i 
ponadobowiązkowych trzody 
mięsno-słoninowej średnio o 
1,50 zł, a bekonowej o 2,— zł 
za 1 kg żywej wagi. Podwyż­
szenie cen skupu będzie bodź­
cem do intensyfikacji produk­
cji trzody we wszystkich gru­
pach gospodarstw.

Doniosłe znaczenie ma decy­
zja o zagwarantowaniu w la­
tach 1971—75 dostawcom trzo­
dy chlewnej sprzedaży przemy 
słowych mieszanek paszowych 
w granicach od 140 do 160 kg 
na zakontraktowanego tuczni­
ka, a w części województw, z 
przeważającą liczbą gospo­
darstw małorolnych — 185 kg.

Jednocześnie podwyższone zo 
stają ceny skupu mleka w gra 
nicach od 13 do 28 groszy za 1 
litr, w zależności od rejonu 
kraju. Podwyższone są rów­
nież ceny skupu młodego by-

Obuwie z Gniezna 
nagrodzone medalem
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Pudllszki (za sok pomidorowy z 
puszki), przetwórnia owocowo-wa 
rzywna z Międzychodu (kompot 
agrestowy oraz gołąbki w sosie po 
midorowym), Kotlin (dżem z czar­
nej porzeczki oraz sos pomidoro­
wy Ketchup), Goplana (hebartniki 
„Piccolino**), Amino poznańskie 
(koncentrat rosół wołowy z wcr 
miszelem), Kaliskie Zakłady Kon­
centratów Spożywczych w Włnia- 
rach (dwd kremy — truskawkowy 
i malinowy i w tym samym sma­
ku dwa cocktaile), Wojewódzkie Za 
kłady Chłodnicze w Poznaniu (py­
zy ziemniaczane mrożone) oraz ka 
liskie ZPDz „Polo** (sukienka dam 
ska z dzianiny), (zs)

Powszechna ocena pracy kół

Kampania sprawozdawczo- 
wyborcza ZMS

W tych dniach rozpoczęła się kampania sprawozdawczo- 
wyborcza Związku Młodzieży Socjalistycznej w Wielkopol- 

sce. ZMS zrzesza już w naszym regionie ponad 100 tysięcy 
członków, w tym przeszło połowa to robotnicy.
Kampania obejmie 4 006 

kół, 197 zarządów zakłado­
wych, 194 zarządy szkolne. 10 
zarządów uczelnianych. 12 mia 
steczkowych oraz 36 instancji 
powiatowych. Kulminacyjnym 
okresem kampanii będzie kwie 
cień i maj, kiedy to zostanie 
przeprowadzona powszechna o- 
cena pracy kół oraz zarządów 
wszystkich szczebli. Materiały 
zebrane podczas tej oceny sta- 
na się przedmiotem dyskusr 
na forum plenarnych posie­
dzeń instancji ZMS.
nim min nim inni nim

Dzisiejszy serwis ►nformecyjny 
o-^eował lerzy Walasek.
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dła rzeźnego z kontraktacji i 
dostaw obowiązkowych, śred­
nio o 1,20 zł za 1 kg żywej 
wagi.

Wzrost pogłowia bydła do r. 
1975 ma wynieść 1,3 min sztuk. 
Zakłada się także zwiększenie 
produkcji jaj i drobiu.

Premier Jaroszewicz oświadczył 
dalej, że gospodarstwa, które spe- 
cjtlizują się w hodowli, będą oto­
czone opieką fachową; zostanie im 
przyznane pierwszeństwo w zao­
patrzeniu w niezbędne środki pro 
dukcji. Musimy nadal z niesłabną­
cą troską zwiększać plony i zbiory 
zbóż, lepiej gospodarzyć na użyt­
kach zielonych oraz wykorzysty­
wać wszystkie inne rezerwy dla 
powiększenia produkcji pasz.

Dostawy pasz przemysłowych z 
zasobów państwowych przekroczą 
w 1975 r. 5 min ton. Znacznie zwięk 
szona zostanie produkcja wyso- 
kobiałkowych koncentratów. Z 
uwagi na korzyści, jakie daje sto­
sowanie koncentratów, podjęto de­
cyzję o obniżeniu dotychczasowej 
ich ceny z 550 zł do 460 zł za IM 
kg. W ten sposób zostanie zrealizo­
wany jeden z podstawowych postu 
latów rolników. Z pierwszeństwa 
w zakupie pasz przemysłowych bę 
dą korzystać gospodarstwa kon­
traktujące produkty zwierzęce.

Decyzje w sprawie poprawy opla 
calności produkcji zwierzęcej stwa 
rzają możliwości szybkiego powięk 
szenia dochodów rolników, które 
będą oni mogli wykorzystać na 
cele produkcyjne i inwestycyjne. 
Decyzje te stanowią kolejny bar­
dzo ważny krok w ulepszaniu na­
szej polityki rolnej, której głów­
nym założeniem jest kojarzenie 
wzrostu produkcji rolniczej z po­
prawą materialnych warunków ży 
cia rolników i pracowników rol­
nych oraz ze stopniowymi społecz 
nymi przemianami na wsi.

Akcentując konieczność za­
chowania pełnej równowagi e- 
konomicznej kraju, powszech­
nego stosowania żelaznego reżi 
mu oszczędnościowego, P. Ja­
roszewicz stwierdził, że w sty 
czniu i lutym br. mimo ogól­
nie znanych trudności i zakłó­
ceń, przemysł wykonał ustalo­
ne zadania.

Na tle ogólnie pozytywnej o- 
ceny wyników produkcyjnych, 
niekorzystnym jeszcze zjawi­
skiem, zwłaszcza w przemyśle 
kluczowym, są występujące 
niedomogi w dostawach koo­
peracyjnych.

Ocena przebiegu wykonania 
zadań gospodarczych br. wska­
zuje, że w lutym wyniki były 
korzystniejsze niż w styczniu. 
Mimo to utrzymują się napię­
cia, dla których wyeliminowa­
nia rząd podjął odpowiednie 
działania i uchwały. Przystą­
piono m. in. do przeglądu za­
dań terenowego planu inwe­
stycyjnego i kapitalnych re­
montów. Chodzi o wyelimino­
wanie bądź przesunięcie na 
później robót mniej pilnych, 
nie mających istotnego znaczę 
nia gospodarczego i socjalnego.

W dziedzinie budownictwa 
mieszkaniowego rozpatrywane 
jest zagadnienie jego lokaliza­
cji. Chodzi przede wszystkim 
o to, aby zwiększone środki na 
ten cel były wykorzystane 
przede wszystkim w tych re­
jonach, gdzie znajdują się za-

Oczywiście podczas kampanii 
będzie się oceniać nie tylko 
pracę w poprzednich latach, 
lecz także wytyczać programy 
pracy na następne lata, (ms)

Lawina ziemi zasypała 
' miasto w Peru
W Peru wydarzyła się tra­

giczna katastrofa — ziemia o- 
suneła sie tam na małe mia­
steczko górnicze Chungar. po­
wodując śmierć co najmniej 200 
osób.

Przyczyna osunięcia się zie­
mi było podmycie zbocza góry 
przez wodę. która przerwała 
tamę górskiego jeziora. (PAP) 

kłady posiadające wolne moce 
produkcyjne, a jednocześnie 
odczuwające niedobór siły ro­
boczej.

Przedmiotem prac rządu jest 
również właściwe zbilansowa­
nie dostaw dla realizacji planu 
inwestycyjnego.

W oparciu o szerokie kon­
sultacje wprowadzone zostały 
w życie decyzje zapewniające 
właściwe opłacanie wzrostu 
wydajności pracy.

Dużą uwagę — oświadczył 
premier — przywiązuje się do 
tego, aby w skali kraju i regio 
nów była prowadzona słuszna 
polityka zatrudnienia, która 
rozszerzy społecznie pożytecz­
ny front pracy, zwłaszcza w 
sferze usług i pracy nakład­
czej. Decyzje o zwiększeniu je­
szcze w tym roku środków ma 
terialnych na ten cel zostały 
już podjęte.

Szef rządu poinformował na 
stępnie o przygotowywanym 
podjęciu szeregu środków w 
celu rozwoju działalności usłu­
gowej rzemiosła i rzemieślni­
czej produkcji towarów rynko­
wych. Przewiduje się m. in. 
wprowadzenie dalszych prefe­
rencji podatkowych dla rzemio 
sła usługowego, rozszerzenie 
ulg dla zakładów szkolących 
uczniów oraz dla zakładów, 
które zwiększą zatrudnienie w 
rejonach występowania nad­
wyżek siły roboczej. Uznawana 
będzie potrzeba świadczenia u- 
sług remontowo-budowlanych 
ze strony rzemiosła na rzecz 
szkół, szpitali itd., zwłaszcza w 
mniejszych miastach.

P. Jaroszewicz poinformował po­
słów, że z inicjatywy kierownictw 
PZPR i ZSL oraz Prezydium Rzą­
du — od 2 miesięcy pracuje zespól 
złożony z działaczy i wybitnych 
specjalistów rolnych nad opracowa 
niem rozwiązań zmierzających do 
ulepszenia polityki rolnej i wzbo­
gacenia jej o nowe elementy wy­
chodzące naprzeciw słusznym po­
stulatom rolników oraz odpowiada­
jące potrzebom i możliwościom go 
spodarki.

Przedłożone przez rząd propozy­
cje zmian w budżecie państwa, z 
uwzględnieniem poprawek komisji 
sejmowych — kontynuował pre­
mier — oznac/aią zwiększenie do­
chodów budżetu o 3.4 mld zł oraz 
zmniejszenie wydatków o 6.8 mld 
zł. Zmiany te wraz z rezerwą bud 
żetową i planowaną nadwyżką ma 
ją na celu wygospodarowanie 
środków na pokrycie skutków po­
djętych już decyzji w dziedzinie 
wzrostu dochodów ludności oraz

Plenarne posiedzenie Sejmu
Dokończenie ze str. 1 

nostek gospodarki nieuspołecz­
nionej i osób fizycznych; o 
zmianie ustawy o podarku wy 
równawczym; o zmianie dekre 
tu o podatku od nabycia praw 
majątkowych i poprawki korni 
sji do tych projektów.

Powyższe projekty ustaw 
mają z jednej strony na celu 
umożliwienie uzyskania dodat 
kowych środków na częściowe 
pokrycie wydatków państwa 
na cele socjalno-bytowe, z dru 
giej zaś wychodzą naprzeciw 
postulatom załóg wielu zakła­
dów pracy domagających się 
ograniczenia nadmiernych do­
chodów niektórych grup oby­
wateli. Realizując to założenie 
— wszystkie powyższe projek­
ty ustaw obciążają dodatkowo, 
aczkolwiek każdy z nich w in 
nym zakresie i w innych roz­
miarach, obywateli zamożniej­
szych lub wyżej zarabiających.

Pierwszy projekt obciąża dodat­
kowo prywatną gospodarkę poza 
rolniczą. Wprowadzenie dodatku w 
niczym jednak nie zmieni polityki 
rządu w stosunku do prywatnej go 
spodarki. Projekt zwalnia od do­
datku rzemieślników wiejskich o- 
płacających podatki w formie kar­
ty podatkowej, a także drobne za­
kłady usługowe, od których należ­
ne podatki za br nie przekroczą — 
jak zaproponowała komisja — 5 
tys. złotych. Dla zakładów piekar­
skich proponuje się jednolity do­
datek w wysokości 10 proc. Doda­
tek do podatku obrotowego należ­
ny od młynów proponuje sie obli­
czać od podatku obrotowego w wy 
sokości 5 proc.

Drugi z przedłożonych pro­
jektów przewiduje zwiększe­
nie obciążenia podatkiem wy­
równawczym osób osiągają­
cych przychody z pracy najem 
nej a także z innych źródeł, 

przewidzianego w ustawie, która 
będzie dziś uchwalona — zwięk­
szenia wydatków socjalnych o 1,1 
mld zł.

Trzeba podkreślić, że projekto­
wany obecnie dodatkowy wzrost 
dochodów, a także założone oszczę 
dności budżetowe nie zapewniają 
jeszcze w pełni równowagi budże­
towej. W celu umocnienia tej rów­
nowagi rząd podjął i będzie podej­
mował dalsze niezbędne kroki.

Premier Jaroszewicz podkre­
ślił, że realizacja trudnych za­
dań wymaga powszechnej dy­
scypliny społecznej i państwo­
wej, ładu i porządku, nade 
wszystko zaś klimatu narasta­
jącej aktywności politycznej i 
produkcyjnej.

Jest obowiązkiem administra 
cji, dyrektorów — oświadczył 
mówca — wytworzenie i u- 
trwalenie właściwych stosun­
ków w zakładzie, które sprzy­
jałyby rzetelnemu, wzmożone­
mu wysiłkowi i społecznej dy­
scyplinie. Rozumiemy przez to 
konsultowanie z załogą istot­
nych i żywotnych dla niej 
spraw, dbałość o dobre i bez­
pieczne warunki pracy, spra­
wiedliwy w odczuciu robotni­
ków podział premii, nagród i 
funduszu zakładowego, prawi­
dłową taryfikację pracy i pła­
cy, troskę o sprawy socjalne 
pracownika, o jego zdrowie i 
wypoczynek.

Jednocześnie nakazem chwili 
jest głębokie i powszechne po­
czucie dyscypliny i obowiązku. 
Społeczeństwo nasze cechy te 
posiada. I nie może zmienić tej 
oceny fakt, że sporadycznie 
występują jeszcze przypadki 
zakłócania rytmu pracy. Są one 
dziełem ludzi nierozsądnych i 
nieodpowiedzialnych. Będzie­
my jednak nieustępliwi w sto­
sunku do poglądów i działań 
ekstremistycznych. Będziemy 
surowi w stosunku do awan­
turników, demagogów i niero­
bów.

Stwierdzając, że życie przy­
nosi z każdym dniem coraz 
więcej przykładów ofiarnej, 
patriotycznej i zdyscyplinowa­
nej postawy przytłaczającej 
większości ludzi pracy, pre­
mier podkreślił w zakończeniu, 
iż taka postawa społeczeństwa 
jest wyrazem pełnego popar­
cia dla linii politycznej, zapo­
czątkowanej na VII i VIII Ple 
num KC partii i prowadzącej 
kraj i naród drogą prężnego i 
wszechstronnego rozwoju.

PAP

gdy zarobek netto przekracza 
96 tys. zł rocznie. To obciąże­
nie będzie łagodzone m. in. dla 
osób uzyskujących przychody 
z działalności naukowej i twór 
czej mającej istotne znaczenie 
dla rozwoju kultury i techniki, 
a także osób zatrudnionych w 
niektórych ważnych dla gospo 
darki narodowej działach pra­
cy.

Trzeci projekt ustawy wpro­
wadza zmianę tylko w części 
dotyczącej opodatkowania tzw. 
odpłatnego nabycia praw ma­
jątkowych.

Łączną dyskusję nad przed­
stawionymi projektami ustaw 
zainaugurował w imieniu klu­
bu PZPR — pos. Stanisław Ku 
ziński. Omawiając m. in. 
poszczególne zagadnienia pro­
jektu uchwały mówca zwrócił / 
uwagę na fakt, że w tym roku 
tempo wzrostu spożycia będzie 

znacznie wyższe niż tempo wzro 
stu dochodu narodowego. Do­
kona się to jednak częściowo 
kosztem dnia jutrzejszego. Stąd 
— zadania dotyczące wydatniej 
szego podniesienia wydajności 
pracy i produkcji, obniżki jej 
kosztów, stworzenia odpowied­
nich zasobów towarów potrzeb 
nych na rynku wewnętrznym i 
dla eksportu, zwiększenia efek 
tywności gospodarowania w ca 
łym procesie produkcyjnym.

Zabierając głos w imieniu 
ZSL pos. Feliks Starzec stwier 
dził, że zadania przedstawione 
w projekcie uchwały w spra­
wie zmian NPG mimo trudnej 
sytuacji gospodarczej uwzglę­
dniają potrzebę najpełniejszego 
zaspokajania najpilniejszych 
potrzeb społeczeństwa. Jedno­
cześnie budzą nadziei*4 szybkie 
go wyjścia z trudności.

Przemawiając na konfe­
rencji sprawozdawczo- 
wyborczej Śląskiego O- 
kręgu Wojskowego E. 

Gierek wyraził na wstępie 
serdeczne podziękowanie za 
wystosowanie pod jego adresem 
zaproszenia.

Z uwagą i satysfakcją — 
stwierdził I sekretarz KC 
PZPR — słuchałem waszych 
wypowiedzi przenikniętych tro 
ską o dobro naszego socjalisty­
cznego kraju, o umacnianie lu 
dowych sił zbrójn/ch, o skutecz 
ność w pracy partyjnej w żoł­
nierskich szeregach. Należy wy 
soko ocenić wasze poczucie 
współodpowiedzialności za spra

Narada szefów sztabów 
Układu Warszawskiego

Zgodnie z planem zjednoczo 
nego dowództwa w dniach od 
15 do 19 marca 1971 r., odbyła 
się w Budapeszcie narada sze­
fów sztabów generalnych ar­
mii — członków Układu War­
szawskiego.

Naradą kierował szef sztabu 
zjednoczonych sił zbrojnych, ge 
nerał armii, S. Sztiemienko.

Na naradzie omówiono spra 
wy dalszego wzmocnienia go­
towości bojowej zjednoczonych 
sił zbrojnych.

Uczestnicy narady obecni 
byli na ćwiczeniach i zajęciach 
wojsk i sztabów Węgierskiej 
Armii Ludowej. (PAP)

Niedoszły sprawca 
porwania statku 

przed sądem
Przed Sądem Wojewódzkim 

w Szczecinie rozpoczął się 19 
bm. proces przeciwko 21-letnie 
mu Marianowi Gdańskiemu, 
mieszkańcowi Gliwic, oskarżo 
nemu o to, że w zamiarze nie­
legalnego przekroczenia grani 
cy państwa 26 października 
1970 r. sterroryzował załogę 
statku pasażerskiego żeglugi 
szczecińskiej „Alina”, sprowa­
dzając tym samym bezpośred­
nie niebezpieczeństwo katastro 
fy w komunikacji wodnej oraz 
o to, że w zamiarze pozbawie­
nia życia kapitana statku spo­
wodował eksplozję granatu.

W trakcie przesłuchania M. 
Gdański przyznał sie do zarzucone 
go mu aktem oskarżenia czynu i 
wyjaśnił, że postanowił uprowa­
dzić statek do Szwecji, używając 
do sterroryzowania załogi grana­
tów własnej produkcji.

Proces potrwa kilka dni. (PAP)

W imieniu klubu SD przemawiał 
następnie — pos. Wacław Kozub­
ski.

Po przerwie przewodnictwo o- 
brad objęła wicemarszałek Sejmu 
posłanka Halina Skibniewska 
(bezp.). Kolejnym mówcą w dysku 
sji był pos. Kazimierz Kuraś 
(PZPR).

Jako następni zabierali głos posło 
wie: Józef Olszyński (ZSL), Hen­
ryk Rutkowski (PZPR) i Tadeusz 
Myślik (bezp. „Znak”).

Ostatni przed przerwą przema­
wiał pos. Michał Polnar (ZSL).

Po przerwie Sejm wznowił obra 
dy o godz. 15.30. Przewodnictwo o- 
brad objął wicemarszałek Sejmu 
Andrzej Werblan. Kontynuowano 
dyskusję. Kolejnym mówcą był 
pos. Leon Lendzion (bezp.).

Następnie głos zabrali posłowie: 
Zbigniew Dydek (SD), Witold Jan 
kowski (bezp. „PAX”) i Franciszek 
Malinowski (ZSL).

O godz. 18 Sejm zakończył 
dyskusję nad rządowymi pro­
jektami zmian w Narodowym 
Planie Gospodarczym i budże­
cie państwa na rok 1971 oraz 
zmian w ustawach podatko­
wych. Ostatnimi mówcami w 
tej części obrad byli posłowie: 
Henryka Gwiazda Pietrasz
(bezp.), Antoni Bogucki
(PZPR), Jan Frankowski
(bezp.) i Bronisław Juźkow
(bezp.).

Po krótkiej przerwie wzno­
wiono obrady. Głos zabrał pre 
zes Rady Ministrów — Piotr 
Jaroszewicz, który poinformo­
wał o najważniejszych pracach 
i decyzjach rządu, ustosunko­
wując sie do głosów w deba­
cie. (Skrót przemówienia za- 
mieszczamu oddzielnie).

Sejm podjął uchwałę w spra 
wie zmiany Narodowego Planu 
Gospodarczego na rok 1971 i 
uchwalił ustawę o zmianach w 
budżecie państwa na bieżący 

wy naszej ojczyzny i socjaliz­
mu. ^ynika to z autentyczne­
go poparcia dla polityki par­
tii, dla jej działania po VII i 
VIII Plenum Komitetu Cen­
tralnego.

Nasz program stanowi dobrą 
podstawę do umocnienia pod 
przewodem Partii jedności 
wszystkich Polaków, dla pom­
nożenia siły nasze socjalistycz­
nej ojczyzny — stwierdził I 
sekretarz KC PZPR.

Na VIII Plenum KC — 
mówił dalej. E. Gierek — 
wyraziliśmy uznanie dla god­
nej, dojrzałej politycznie i zdy 
scyplinowanej postawy wojska. 
W postawie żołnierzy w czasie 
wydarzeń grudniowych uwi­
doczniła się mądrość politycz­
na, potwierdziła się słuszność 
koncepcji ideowo-wychowaw­
czej obowiązującej w siłach 
zbrojnych.

Taka postawa wojska pomo­
gła partii, jej nowemu kierów 
nictwu. Możemy w szczególno 
ści dziś powiedzieć, że potrafi 
liśmy w sytuacji niezwykle zło 
żonej rozwiązać kryzys własny 
mi siłami, że pozycja obronna 
Polski Ludowej, wynikająca z 
międzysojuszniczych zobowią­
zań w ramach Układu War­
szawskiego nie została ani na 
moment zachwiana.

Nie mamy dziś innych ce­
lów, jak budowa socjalizmu 
w pokoju. Wynika to z istoty 
naszej humanistycznej, mark­
sistowsko-leninowskiej ideolo­
gii. Wynika to także z wszy­
stkich naszych racji: bytu na 
rodowego, potrzeb społecznych 
i doświadczeń historycznych, 
szczególnie tych najświeższych 
— do dziś jeszcze odczuwal­
nych ran zadawanych nam 
przez ostatnią wojnę, przez 
hitlerowski faszyzm. Jak z te 
go widać to nasze dążenie nie 
wynika z doraźnej koniunktu­
ry. Jest to racja podstawowa, 
oczywista, niepodważalna.

Dlatego w dążności do zachowa­
nia pokoju w Europie i świecie 
kraje socjalistyczne, a w tym Pol­
ska przede wszystkim zaś Związek 
Radziecki, tak wiele dla tej właś­
nie sprawy czyniły.

W ostatnim okresie, po licznie 
ponawianych krokach ze strony 
państw socjalistycznych, w świetle 
pewnych pozytywnych sympto­
mów i procesów w Niemieckiej 
■Reptlbllce' Federalhej pojawiła się 
nowa szansa dla pokojowej stabi­
lizacji w Europie. Ważnym nie­
wątpliwie etapem rozwoju tej sy 
tu ar ii bvłv znane układ v zawarte 
w Moskwie i w Warszawie.

Prowadząc konsekwentnie poli­
tykę pokoju nie wolno nam jed­
nak ulegać iluzjom i zapominać o 
tym, że w świecie imperializmu

Dokończenie na str. 3

rok. Sejm uchwalił z kolei trzy 
ustawy podatkowe.

Z kolei przystąpiono do 
pierwszego czytania projektu 
ustawy w sprawie zapobiega­
nia i zwalczania pasożytnictwa 
społecznego. Projekt ten przed 
stawił Izbie minister sprawie­
dliwości — Stanisław Walczak.

W dyskusji nad projektem 
tej ustawy, jako pierwsza za­
brała głos pos. Irena Sroczyń­
ska (PZPR).

Kolejnymi mówcami byli posło­
wie Franciszek Sadurski (ZSL) 
i Krystyna Marszałek-Młyńczyk.

Dyskusję nad tym punktem po­
rządku obrad zakończyli posłowie: 
Zygmunt Filipowicz (bezp. „Chrz. 
Stów. Spoi.”) i Marek Kabat 
(bezp. „PAX”).

Sejm postanowił odesłać pro 
jekt ustawy w sprawie zapo­
biegania i zwalczania pasożyt­
nictwa społecznego — do roz­
patrzenia przez odpowiednie 
komisje.

Z kolei zabrał głos minister 
leśnictwa i przemysłu drzew­
nego — Jerzy Popko, który 
udzielił wyjaśnień w związku 
z interpelacją pos. Józefa Ma- 
cichowskiego (PZPR) w spra­
wie nieszczęśliwych wypadków 
przy pracach w leśnictwie i 
transporcie drewna.

Marszałek Sejmu poinformo­
wał, że do Prezydium Sejmu 
wpłynęły 2 interpelacje: pos. 
Edmunda Osmańczyka (bezp.) 
do prezesa Rady Ministrów w 
sprawie przeciwdziałania wro­
giej propagandzie wokół kwe­
stii wyjazdów do NRF w ra­
mach łączenia rodzin oraz pos. 
Jana Frankowskiego (bezp.) do 
ministra handlu zagranicznego 
w sprawie zapewnienia odpo­
wiedniego udziału Polonii w 
realizacji międzynarodowych 
umów handlowych zawiera­
nych przez PRL.

Interpelacje przekazane zo­
stały adresatom. (PAP)



umocnienia pod przewodem Partii 
jedności wszystkich Polaków

_____ Skrót przemówienia Edwarda Gierka
Dokończenie ze itr. 2

Samodzielność i odpowiedzialność

istnieją silne i wpływowe tenden­
cje do zaostrzenia sytuacji mię­
dzynarodowej.

Wciąż płoną liczne ogniska 
wojny. Na Dalekim Wschodzie 
USA przekształciły wojnę wiet 
namską w wojnę indochińską. 
Trwa nadal okupacja ziem 
arabskich, a po systematycz­
nym odrzucaniu przez Izrael 
konstruktywnych propozycji 
Zjednoczonej Republiki Arab­
skiej — zaostrza się niebezpie 
czeństwo pogłębienia jej. skut­
ków.

Trzeba jednocześnie pamię­
tać, iż te ogniska wprawdzie 
przestrzennie od nas dalekie 
mają potencjalne możliwości 
rozszerzenia się. 'Współczesny 
świat jako jedność geograficz­
na niejako skurczył się — ist­
nieje dziś w tym świecie wiele 
wzajemnych powiązań, każda 
sytuacja zapalna obiektywnie 
rzecz biorąc. stwarza możli­
wość przerzutu w strefę nasze 
go bezpośredniego bezpieczeń­
stwa.

Intensywny rozwój zbrojeń 
w państwach NATO, torpedo­
wanie europejskiej konferencji 
w sprawie bezpieczeństwa, ha­
mowanie ratyfikacji układów 
między NRF a Związkiem Ra­
dzieckim i Polską, fakty dys­
kryminacji państw socjali­
stycznych w międzynarodo­
wych stosunkach gospodar­
czych, wreszcie — nasilanie 
wrogiej działalności ośrodków 
wojny psychologicznej i dywer 
sji politycznej z radiem ..Wol­
na Eurooa” na czele — oto zja 
wiska, jakże wciąż dalekie od 
szczerze oczekiwanej przez 
nas trwałej nokoiowej stabili­
zacji i uczciwego współistnie­
nia.

Musimy nieustannie umac­
niać zewnętrzne i wewnętrzne 
czynniki naszej obronności. 
Czynnikiem zewnętrznym a je 
dnocześnie podstawowym kano 
nerą, w .naszej.polityce jest ser 
deczna. przyjaźń i współpraca 
ze Związkiem Radzieckim, bra 
terstwo broni z jego potężną 
armią.

Wśród czynników wewnętrz 
nvch decydujące znaczenie po­
siadają: nasza ekonomika, jej 
rozwój, nowoczesność i wszech 
stronność, ideowo-moralna zwar 
tość i stopień zorganizowania na 
szego społeczeństwa oraz siła i 

gotowość bojowa Ludowego Woj 
ska Polskiego, jako wyspecja­

Widok miasta: Kalofese.

Wbrew domysłom, nie o 
nafcie będzie mowa. Ta­
kim bowiem określeniem 

oznacza się w Bułgarii jeden 
z prawdziwych skarbów tej 
krainy — olejek różany. Ści­
ślej — masło różane, jak się tu 
powszechnie mówi. Bo dla 
ułatwienia transportu płynny 
olejek zamienia się w coś w 
rodzaju kremu, wyglądem przy 
pominającego popularną bry- 
lantynę do włosów.

Główne centrum produkcji 
olejku stanowi słynna Dolina 
Róż. Rozciąga się ona na prze 
strzeni 130 kilometrów na. po­
łudnie od pasma Bałkanów. 
Ten dość długi skrawek ziemi 
bułgarskiej, zajęty pod upra­
wę specjalnych gatunków róż. 
nie jest szerszy niż 15 do 20 
km. a administracyjnie można 
^5’ go zlokalizować między

lizowanego oręża obrony pań­
stwa.

Dysponujemy dziś armią no 
wego typu, armią na miarę na 
szych możliwości i potrzeb o- 
brony narodowej: nowoczesną 
ideowo i klasowo zwartą, zdy­
scyplinowaną, doskonale wysz­
koloną, wychowywaną w duchu 
patriotyzmu i internacjonaliz­
mu, w duchu jedności z klasą 
robotniczą, z całym społeczeń 
stwem. Jest ona armią powoła 
ną do życia, wychowaną i kie­
rowaną przez naszą Partię.

Tylko socjalizm mógł stworzyć 
takie warunki obronne, a jedno­
cześnie taką armię i takiego żoł­
nierza. Jedynie socjalizm mógł 
stworzyć poczucie bezpieczeństwa 
najszerzej rozumianego, gwaranto 
wanego własnym wysiłkiem oraz 
niezawodnymi, trwałymi sojuszami. 
Tylko socjalizm mógł wydobyć 
wszystkie niezawodne aspekty 
programu obronnego kraju. Będzie 
my, wciąż na miarę naszych sił, 
ulepszali system obrony Polski 
Ludowej. Będziemy traktowali ja­
ko sprawę niezbędną umacnianie 
zdolności bojowej naszych ludo- 
wych sił zbrojnych — stwierdził.

Mówiąc o funkcjach wycho­
wawczych wojska E. Gierek za 
jął się również problemem 
młodzieży.

Służba wojskowa, jako obo­
wiązek patriotyczny, stwarza 
młodzieży ogromne szanse roz 
woju obywatelskiego, zaszcze­
pia w niej cechy dla pracy naj 
bardziej przydatne i korzyst­
ne.

Chodzi o to, żeby w roman­
tyce służby wojskowej, w real 

nych możliwościach zdobycia za 
wodu, specjalności i niezbęd­
nej dyscypliny społecznej — 
kształtowała się sylwetka mło 
dego człowieka, rozumiejącego 
sens życia dla socjalizmu i od 
czuwającego wartość i znacze­
nie swojej pracy dla kraju. 
Wojsko bowiem jest i powin­
no być wzorem zdyscyplinowa 
nia i obowiązkowości — dobrej 
organizacji pracy, poszanowa­
nia porządku i efektywnej ro­
boty.

Pragnę przy tym podkreślić, 
że dyscyplina jest cenną war­
tością społeczną. W nowoczes­
nym społeczeństwie zdyscypli­
nowane działanie i dobra orga 
nizacja pracy jest jednym z 
podstawowych warunków siły, 
rozwoju, postępu.

Rozumiem, że nie Jesteście w 
kraju jedyną instytucją, która 
kształci i wychowuje młodego czło 
wieka. Jesteście jednak ogniwem 
ważnym. Przez szeregi wojska prze 
pływa bowiem szeroki strumień 
młodzieży. Rzecz w tym, by proces 

PŁYNNE ZLOT
Korespondencja „Głosu” z Bułgarii

miejscowościami Kliśura 
na zachodzie doliny 
Kazanłyk na wschodnim 
jej krańcu.

Byłem w Bułgarii w 
okresie, w którym wpra 
wdzie nad Doliną Róż 
błękitniało niebo poprze 
tykane białymi cumulu- 
sami, a słońce operowało 
nawet tak ostro, że chwi 
lami trzeba było zdej­
mować płaszcz, jednak 
na polach rozłożonych 
po obu stronach głównej 
szosy, stały tylko gołe 

■ krzewy. Ale nawet w 
pełni sezonu turyści nie 
zawsze mogą podziwiać 
piękno krajobrazu tej nie 

wielkiej strefy Bułgarii. Okres 
kwitnienia i zbierania kwia­
tów różanych ogranicza się do 
kilku zaledwie tygodni. Zbiór 
rozpoczyna się dokładnie 12 
maja, a cała kampania trwa 
do końca czerwca. Żeby uzy­
skać maksymalną ilość olejku, 
płatki różane zbiera się tylko 
w godzinach od 4 do 9 rano. 
Właśnie Wtedy zawierają naj­
więcej rosy, która ponoć zwię 
ksza też zawartość „płynnego 
złota”.

W końcu maja, w okręgu Kar­
łowa i Kazanłyku rozpoczyna się 
Święto Róż, jedna z najwspanial­
szych uroczystości bułgarskich. 
Jest to święto nie tylko majace 
wyrazić radość z powodu dobrych 
zbiorów, lecz przede wszystkim 
prawdziwy festiwal ludowych ze­
społów artystycznych. A tych w 
Dolinie Róż działa mnóstwo. Za­
prasza się też zespoły z innych

wychowania posiadał swój syste 
matyczny, nieustanny przebieg. 
Dlatego też, podkreślamy, iż w o- 
gólnospołecznym procesie wycho­
wania. którym kieruje Partia, woj 
sko ma do spełnienia rolę dużej 
wagi. Musimy wszyscy kształ­
tować pokolenie Polaków — ideo­
wych, wykształconych i mądrych, 
dobrych obywateli Ludowej Ojczy 
zny.

Nawiązując do programu 
rozwoju kraju E. Gierek stwier 
dził: nasze polskie dzieci wcho 
dzą w życie ogromną falą wy­
jątkowo licznymi w najbliż­
szej 5-latce rocznikami. Zbyt 
długo i niepotrzebnie słyszały 
one, że przysparzają nam tylko 
kłopotów i trudności, że nie 
mieszczą ich najpierw przed­
szkola, potem szkoły, że trze­
ba uczyć ich zawodu, że trze­
ba dać wiele pieniędzy by 
stworzyć dla nich miejsca pra­
cy. Przecież ci młodzi ludzie 
nie stanowią balastu, są oni 
nadzieją przyszłego rozwoju 
kraju. Przecież to kraj cały 
wzbogaci się, gdy nowe milio­
ny chętnych i wykształconych 
staną przy warsztatach pracy. 
Trzeba tym młodym dać prze­
konanie, że są ojczyźnie po­
trzebni trzeba im dać świado­
mość obowiązku wobec ojczyz­
ny i wielką ideę, wokół której 
skoncentrują się ich wysiłki.

Będziemy więc budować w 
kraju magistrale lądowe i wod 
ne, nowe zakłady pracy i miesz 
kania. Oczekujemy na tych po­
sterunkach naszej ofiarnej mło 
dzieży. Oczekujemy tam także 
młodych ludzi w mundurach, 
którzy w odpowiednich ra­
mach i określonej skali będą 
współuczestniczyć w wielkich 
budowlach socjalizmu.

Na naszej Partii powiedział 
na zakończenie I sekretarz 
KC PZPR spoczywa odpowie­
dzialność za socjalistyczny roz­
wój kraju, za nieustanne u- 
macnianie jego obronności, je­
go sił zbrojnych.

Ludowe Wojsko Polskie stoi 
na straży najżywotniejszych 
interesów państwa, jego bez­
pieczeństwa, niepodległości i 
socjalistycznego rozwoju. Jed­
nym z podstawowych warun­
ków obronności Polski Ludo­
wej jest zwartość ideowo-mo­
ralna społeczeństwa, w której 
ludowe siły zbrojne znajdują 
swe głębokie oparcie.

Partia czynić będzie wszyst­
ko, by jedność wojska i społe­
czeństwa stale umacniać. (PAP)

stron Bułgarii. Zarazem przyznaje 
się cenne nagrody dla zakładów, 
które uzyskały najwięcej olejku o 
najwyższej jakości.

Hodowla róż i produkcja o- 
lejku mają swój początek w 
końcu XVIII wieku. Jej roz­
wój — już bardziej na skalę 
przemysłową — przypada jed­
nak na lata dwudzieste nasze­
go stulecia. W 1920 roku pow­
stało m. in. województwo kar­
łowskie, w którym wielu chło­
pów bułgarskich zaczęło doce­
niać korzyści płynące z zakła­
dania różanych plantacji. Ob­
szar ich wynosił wtedy łącznie 
ponad 5 000 dekarów (1 dekar 
równa się 1000 m kw.). Takie 
indywidualne, można by rzec 
— przyzagrodowe, plantacje 
powstawały dość szybko w ca 
łej Dolinie Róż.

Pełny rozkwit w dziedzinie plan 
tacji róż i uzysku masła różanego 
nastąpił dopiero w 1944 roku z chwi 
lą wyzwolenia Bułgarii z jarzma 
władzy faszystowskiej. Małe, pry­
watne plantacje zaczęto łączyć w 
państwowe gospodarstwa rolne, 
powstawały większe fabryki olej­
ku, rozwinęła się hodowla róż o 
wysokim gatunku. Takim krzewem 
jest róża kazanłycka, czerwona. Jej 
krzak dochodzi do wysokości 1.5 
m, ale też gatunek ten Jest bardzo 

wrażliwy na złe warunki atmosfery 
cz.ne. Wytrzymalsza jest róża bia­
ła, wyższa i mająca Więcej kwia­
tów. Daje ona Jednak dwukrotnie 
mniej olejku.

Nie powiedziano mi, jaka by 
ła ilość produkowanego „mas­
ła" w początkach zaprowadza­
nia hodowli róż dla celów prze 
myślowych. Wiadomo, że w 
połowie XIX w. tylko w rejo­

Co wam najbardziej utrud­
nia pracę? — z tym pyta­
niem zwróciliśmy się do 

10 przedstawicieli różnych środo 
wisk zawodowych- Poniżej publi 
kujemy wyniki tego mini-sonda- 
żu, stanowiące kolejną publika­
cję z serii zagajających naszą 
dyskusję „Praca — ale jaka?'1.

1 kg olejku potrzeba około 4,5 
tony kwiatów, a na 1 kg róży 
przypada prawie 4 000 kwia­
tów.

Oblicza się, że dzisiaj planta 
cje w Dolinie Róż mają obszar 
przeszło 25 000 dekarów. Wie­
lokrotnie wzrosła też przemy­
słowa produkcja olejku. Zdra­
dzający mi tajniki tej gałęzi 
produkcji Peter Bojkow, dy­
rektor karłowskiego oddziału 
kasy oszczędności (odpowied­
nik naszej PKO) całkiem jed­
noznacznie wskazywał na moż 
liwości prawie dwukrotnego 
wzrostu ilości wytwarzanego 
„masła". Ma się do tego przy­
czynić sprowadzony z jednej 
z fabryk Gabrowa specjalny 
generator. Przy jego pomocy 
olejek wytłaczany jest z płat­
ków różanych z zastosowa­
niem ultradźwięków.

Byłby to sukces wielostron­
ny, bowiem na masło różane 
czeka nie tylko przemysł che­
miczny Bułgarii. Jest ono poszu 
kiwane w Ameryce, Francji, 
Holandii czy odległej Abisynii 
Dodajmy, że nie tylko olejek 
stanowi przedmiot eksportu. 
Tylko w 1968 roku Bułgaria 
wyeksportowała 2 min krze­
wów różanvch i 800 000 samych 
korzeni róż. głównie do Holan 
dii (90 proc ), gdzie róża bułgar 
ska wvpiera sadzonki belgij­
skie, francuskie i hiszpańskie.

Tadeusz Michalczak
tokarz Wielkopolskiej Fabry­

ki Maszyn Elektrycznych 
Mnie i moim kolegom naj­

bardziej utrudniają pracę ta­
kie ujemne zjawiska organiza 
cyjno-materialne, jak nieryt- 
miczność dostaw surowców, 
zła jakość niektórych narzę­
dzi, brak właściwych pojemni 
ków, usprawniających tran­
sport wewnątrzzakładowy.

Chciałbym jeszcze poruszyć 
problem bardziej ogólny, wi­
doczny chyba w każdym za­
kładzie, polegający na braku 
dostatecznego uznania dla pra 
cowników — mistrzów dobrej 
roboty. Chodzi więc o stosowa 
nie wyróżnień moralnych 
(pochwały, dyplomy itp) i kon 
sekwentne stosowanie tego sy 
stemu, by usatysfakcjonować 
wzorowych pracowników i 
tworzyć klimat szacunku dla 
rzetelnej roboty.

razie jest to zjawisko częste, 
przy czym zmiany w dokumen 
tacji z reguły są znaczne. 
Usprawnienia wymaga też 
koordynacja przedsięwzięć ge 
neralnego wykonawcy i pod­
wykonawców. Następny pro­
blem to niedostatek lekkiego 
sprzętu budowlanego i zła jego 
jakość.

Zenona Różańska
brygadzistka „Polfy”

Nowe kierownictwo partii i 
rządu zwróciły uwagę na cięż­
ką sytuację kobiet pracują­
cych podwójnie: w zakładzie i 
w domu. Można więc się spo­
dziewać, że obecnie pełniej niż 
dotychczas będą zaspokajane 
potrzeby jeśli chodzi o żłobki,

mgr inż. arch. Jan Wellenger 
kierownik Pracowni „Rataje” 

w „Miastoprojekcie”

Architekt jest skrępowany 
nadmierną liczbą przepisów, 
które na domiar złego są nie­
stabilne. Niemal co miesiąc re 
sort wydaje akty normatywne, 
które nowelizują lub uchylają 
przepisy niedawno ustanowio­
ne. Szkoda tylko, że zmiany nie 
dotyczą bardzo czasochłonnego 
trybu uzgodnień każdego pro­
jektu z licznymi instytucjami 
— np. ze stacją sanitarno-epi­
demiologiczną, strażą pożarną 
itd. Bywa, że takie uzgadnia­
nie trwa dłużej niż samo pro­
jektowanie! To paradoks. Tym 
bardziej że sprawy uzgadnia­
ne z instytucjami — są następ 
nie kilkakrotnie rozpatrywane 
w toku weryfikacji projektu 
m. in. przez zespoły orzekają­
ce i głównego architekta.

inż. Anna Misiak
z Poznańskiego Przedsiębior­
stwa Budownictwa Przemy­

słowego
Nie wiem, czy była taka bu 

dowa, w toku której nie zmie 
niono dokumentacji projekto- 
wo-kosztorysowej. W każdym 

PRACA
-ale jaka?

przedszkola i sklepy. Niedosta 
teczna liczba tego rodzaju pla 
cówek, a także sposób ich dzia 
łania — często pozostawiający 
sporo do życzenia — bardzo 
komplikują życie kobiecie pra 
cującej zawodowo i w rezulta­
cie utrudniają wywiązywanie 
się z obowiązków na stanowis­
ku pracy. Inną sprawą, wyma 
gającą załatwienia, jest likwi­
dacja pozostałych jeszcze róż­
nic w uprawnieniach pracow­
ników umysłowych i fizycz­
nych.

mgr inż. Leszek Iracki
dyr. naczelny Zjednoczenia Ho 

dowli Drobiu w Poznaniu

Zjednoczenie powstało w ro­
ku 1968 jako specjalistyczna 
organizacja branżowa, której 
podlegają wojewódzkie przed­
siębiorstwa hodowli drobiu w 
całej Polsce (poprzednio kiero­
wane przez wydziały rolnictwa 
prezydiów WRN). Słuszności ta 
kiego rozwiązania dowodzi fakt, 
że w ciągu dwóch lat produk­
cja drobiarska zwiększyła się 
znacznie (np. w Wielkopolsce o 
50 procent), chociaż była hamo 
wana ograniczoną samodziel­
nością zjednoczenia i niedoroz­
wojem zaplecza surowcowego.

nie karłowskim uzyskiwano ro 
cznie 500 000 muskali olejku 
(1 muskał równa się 5 gra­
mów). Warto tu dla jasności 
obrazu dodać, że dla uzyskania

Niedostatek uprawnień zjed 
noczenia dotyczy zarówno za­
rządzania przedsiębiorstwami 
wojewódzkimi jak i koordyna­
cji prowadzonej w ramach po 
rozumienia branżowego — wo­
bec 30 instytucji i organizacji, 
(np. kółka rolnicze). Drugi czyn 
nik utrudniający naszą działał 
ność-niedorozwój zaplecza su­
rowcowego to w znacznym stop 
niu wynik również regulacji 
prawnych, a nadto niedostatecz 
nej produkcji przez przemysł 
mieszanek paszowych dla dro­
biu i urządzeń technicznych, 
szczególnie wentylacyjnych 
bardzo potrzebnych właśnie w 
tej dziedzinie hodowli.

dr Bogumiła Woźniak
lekarka Poradni Ogólnej na 

Grunwaldzie
Za dużo pisaniny i papier­

ków! — od dawna już żalą się 
lekarze, widząc w wypełnianiu 
■różnych druków — przy każdo 
razowym przyjmowaniu pacjen 
ta-marnotrawstwo swoich kwa 
lifikacji zawodowych. Skutki 
tych protestów — jak dotych­
czas — są nikłe. Nadal jesteś­
my skrępowani papierem w po 
staci formularzy i niedoskona­
łych zarządzeń. Stąd postulat, 
by projekty ważniejszych ak­
tów normatywnych dotyczą­
cych działalności służby zdro­
wia były poddawane dyskusji 
w środowisku lekarskim i by 
zgłaszane podczas tych dysku­
sji uwagi były uwzględniane 
przez resort.

Bronisław Adamczak
traktorzysta PGR Naramowice

Jako działacz związkowy 
pragnąłbym poruszyć sprawę 
nurtującą ogół pracowników 
rolnych, a mianowicie zbyt dłu 
gotrwałe opracowywanie nowe 
go układu zbiorowego. Prace 
nad nim trwają już kilka lat, 
skutku jak nie widać tak nie 
widać, a tymczasem sporo pro 
blemów socjalno-bytowych pra 
cowników rolnych wymaga u- 
regulowania innego niż obec­
ne. M. in. chodzi o odzież robo 
czą.

mgr inż. Ignacy Gintrowski 
kierownik Wydziału Gospodar 
ki Komunalnej Prezydium 

DRN Poznań-Wilda
Sprawnemu funkcjonowaniu 

każdego wydziału, prezydium 
rady narodowej, z pewnością 
nie sprzyja ani nadmiar jego 
ośrodków dyspozycyjnych, ani 
gąszcz przepisów. A tak właś­
nie jest. Do naszego wydziału 
co miesiąc wpływa zwykle oko 

Nazwa „Dolina Róż” jest już dzisiaj 
nieco myląca, bo nie tylko różami 
słynie. W początkach lat 30-tych za­
domowiła się tutaj jeszcze inna poży 
teczna roślina przemysłowa — 
mięta. Jej hodowla rozpoczęła ka­
rierę we wsi Dybeny. Wnet też 
stała się rośliną uprawianą dość 
powszechnie. Jest to tym bardziej 
zrozumiale że z uwagi na sezono 
wość produkowania olejku różane 
go, w pozostałych okresach wyko­
rzystuje się te same urządzenia fa 
bryczne do wytłaczania olejku mię 
towego, potrzebnego szczególnie w 

przemyśle cukrowniczym i farmaceu 
tycznym, a również olejku lawen 
dowego i akacjowego, bo i te kwia 
ty zbiera się w Dolinie Róż.

Obecne osiągnięcia opisywa­
nego przemysłu nie byłyby 
wszakże tak wielkie, gdyby nie 
sumy, jakie na jego rozwój ło 
ży rząd Bułgarii. Kredyty pły 
ną zarówno na powiększanie 
plantacji róż czy innych roś­
lin przemysłowych, jak i na 
podnoszenie zdolności produk­
cyjnej przemysłu tej branży, 
poprzez zaopatrywanie go w 
nowe obiekty i najnowocześ­
niejsze maszyny.

A o samej Dolinie Róż au­
tor jednego z przewodników tu 
rystycznych pisze:

„Ta równina pachnie różami. 
Skrzypią koła wozów, nałado­
wanych płatkami róż. I nawet 
oddech dziewcząt, których 
śmiech rozlega się w dolinie, 
przepojony jest aromatem róż".

Ale tego nie miałem okazji 
sprawdzić.

EUGENIUSZ COFTA

ło 15 pism o charakterze dyrek 
tywnym. Regulacja prawna nie 
których dziedzin życia często 
się zmienia (np. co 3 lata nowe 
lizuje się instrukcję w spra­
wie naprawy budynków) nato 
miast innych odbiega od dosko 
nałości. Ba, stwarza gordyjskie 
węzły. Np. właściciele małych 
domów (3—4 mieszkania), nie 
wyłączonych spod publicznej 
gospodarki lokalami, są zobo­
wiązani do remontowania 
swych nieruchomości. Ale prze 
cięż właściciel takiego domu z 
czynszu lokatorów może prze­
znaczyć na remont zaledwie o- 
koło 100 zł miesięcznie, a z 
własnej kieszeni często niewie 
le lub nic bo znaczna część 
właścicieli tych nieruchomości 
to emeryci.

Bolesława Kwiatkowska
nauczycielka Szkoły Podsta­

wowej nr 75

Do typowych bolączek za­
wodowych środowiska nauczy 
cielskiego należy zaliczyć m. 
in. brak odpowiednich progra­
mów nauczania i podręczni­
ków. Moja sytuacja, jeśli cho 
dzi o podręczniki, jest chyba 
wyjątkowa. Prowadzę bowiem 
zajęcia praktyczno-techniczne, 
dawniej nazywały się „pracami 
ręcznymi”, a jest to przedmiot, 
dla którego w ogóle nie wyda­
no podręcznika! Jego funkcję 
mogłaby pełnić książka Ada­
ma Słodowego „Zrób to sam” 
ale — wydana kilka lat temu 
— jest obecnie nieosiągalna. 
Gdyby chociaż udało się spo-

Doko^czenie na str. 4
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Samodzielność i odpowiedzialność
Dokończenie ze str. 3 

wodować nadawanie progra­
mu telewizyjnego pod tym sa-
mym tytułem godzinach
przedpołudniowych, to już by­
łaby spora pomoc.

dzi dokonywał identycznych 
czynności. Np. zapisy wagonów 
prowadzone są przez dyżurne­
go ruchu, potem — kancelistę, 
dyspozytora i pracownika dzia­
łu technicznego. A przecież na 
kolei są trudności kadrowe.

nergi'i, kwalifikacji, surow­
ców. Hamują inicjatywę od­
dolną; kładą akcent nie na to, 
by samemu coś zainicjować i 
usprawnić, lecz na to, by od­
górną dyrektywę — czy dobra 
czy zła — wcielać w życie.

Przemysław Dobrogowski
dyżurny ruchu stacji PKP 

Poznań-Główny

Na kolei odczuwa się brak 
rąk do pracy. Powoduje to np., 
że dyżurni ruchu pracują 240 
godzin miesięcznie (norma — 
200) i dodatkowo pełnią inne 
obowiązki, m. in. tzw. tablico­
wych (wymaga to podczas jed 
nego dyżuru wymiany około 
80 tablic informujących o od- 
jeździe pociągów). Nie uchyla­
my się od tego, ale sądzimy, 
że w tej sytuacji trzeba doło­
żyć starań o poprawę warun­
ków pracy. Tymczasem w dy­
żurce zimno, bo drzwi się nie 
domykają, a piecyk elektrycz­
ny niesprawny.

Psują krew niektóre przepi­
sy wymagające, by sztab lu-

Mini-sondaż przeprowadzili­
śmy wśród wzorowych pracow 
ników. Ich godne uznania o- 
siągnięcia w pracy zawodowej 
świadczą, że również w nie­
sprzyjających warunkach moż 
na zdziałać wiele. Z wypowie­
dzi naszych rozmówców wyni­
ka jednak — z czym trzeba się 
zgodzić — że efekty ich wysił­
ków byłyby jeszcze znaczniej­
sze, gdyby wyeliminowano 
wspomniane hamulce. Charak 
terystyczne: większość indago­
wanych wskazywała, że te ha­
mulce znajdują się w sferze 
organizacyjno-prawnej, której 
poszczególne elementy cechują 
się skostnieniem, standarto- 
wością, formalizmem. Są źród­
łami marnotrawstwa czasu, e-

Należy w związku z tym po 
stulować m. in. energiczne po­
rządkowanie obowiązujących 
norm prawnych, przyhamowa­
nie twórczości stanowienia 
przepisów, opracowywanie no 
wych aktów przy konsultacji 
zainteresowanych środowisk. 
Konieczne jest takie doskona­
lenie lub przekształcanie struk 
tur organizacyjnych, które u- 
możJiwiać będzie jak najpeł­
niejsze wykorzystanie bezcen­
nego kapitału: pracy ludzi — 
dla dobra ich samych. Jest to 
o tyle łatwe, że znakomita 
większość spośród nas wyraża 
pełną gotowość do pracy spo­
łecznie użytecznej.

„Możemy i powinniśmy zro­
bić wszystko, ażeby rozwinąć 
ducha naprawy, który zaczyna 
się rodzić w naszym społeczeń 
stwie. Ludzie chcą pracować 
po nowemu — bardziej spraw

przeglądam nowe pozy- 
* cje MON-owskie, czy­

tam książki innych oficyn: 
bardzo wiele pośród nich 
wiąże się z naszą dawną i 
niedawną historią. Mówią o 
walce, i tej wojennej, i tej cy 
wilnej, równie ofiarnej. I nie­
zależnie od postaw autorów, 
od takich czy innych tenden­
cji, jedna nuta więżąca te u- 
twory jest wyrazistsza nad in 
ne: nuta wierności sprawie, 
krajobrazowi, ziemi, ludziom- 
Temu wszystkiemu, co wiąże 
się z pojęciem polskości.

Po sukcesie powieści „Przy 
łblce i kaptury", Kazimierz 
Korkozowicz napisał tom, 
stanowiący jakby kontynuację 
poprzednich zainteresowań- 
Jest to powieść „Nagie o- 
strza", podejmująca temat w 
odniesieniu do opisywanego 
czasu pasjonujący: zmagań 
wywiadów polskiego i krzyżac 
kiego w przededniu decydu­
jącej rozprawy. Korkozowicz 
dobrze „wgryzł się" w epokę, 
zna jej niuanse, wyczuwa kli­
mat, umie oddać nastroje. 
Dlatego kulisy czasu poprze­
dzającego Grunwald, jak i kii 
mat wydarzeń łączących się 
z bitwą nabierają cech peł-

Z książką na ty

W imię wierności
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nie, bardziej racjonalnie 
lepszymi rezultatami” — 
wiedział na VIII Plenum 
partii Edward Gierek.

J z 
po- 
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nej sugestywności, 
jąc czytelnika silnie 
Tą-

Obrona Warszawy
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PONIEDZIAŁEK

16.46 — Dla dzieci — „Zwierzy­
niec”. W programie rn. in. film 
„O przygodach psa Augie Dog- 
gie i Wally Gatora”.

17.25 — „Echo stadionu”.
17.55 — W setna rocznicę powsta­

nia Komuny Paryskiej. Trans­
misja z Teatru Wielkiego w War 
szawie.

20.20 — Teatr TV — Edmund Ni- 
ziurski — „Awans”. Reż. — An­
drzej Trzos Kastawiecki. Wyko­
nawcy: Józef Nowak. Leon Pie­
traszkiewicz, Ludwik Pak, Ta­
deusz Janczar. Ewa Pokas, Tere 
sa Lipowska i inni.

21.85 — Mistrzostwa świata w ho­
keju na lodzie. Mecz- ZSRR — 
USA — II j III tercja (Berno).

22.05 — „Rozmowy o książkach”.

11.25 i 18.40 — „Porwanie” — pol­
ski film z serii „Dr Ewa”.

16.40 — Dla dzieci — ..Pora na Te-
lesfora” .Rozmowy ze
kiem”. „Ostatnia lekcja” 
klu „Przygody Colargola”. 
jajko chciało iść w świat”.

smo-
z cy-

„ J ak 
. „Ni-

czyj”.
17.35 — „Nie tylko dla pań’”
17.55 — „Za kierownica”.
18.25 — „Kronika Tygodnia”.
20.05 — Gra Orkiestra Reprezenta­

cyjna Wojska Polskiego (z udzia 
łem solistów).

20.35 — „Kraj” — tygodnik spo­
łeczno-polityczny.

21.20 — Teatr TV — „Jedenasty 
list Kamili Colon” z cyklu 
„Spotkanie z morzem” wg po­
wieści Stanisława Marii Baliń­
skiego. Reż. Ryszard Zawidów-

Wyniki naszego m in i-sonda- 
żu oczywiście trudno uznać za 
reprezentatywne, ale przecież 
z pewnością są one jakimś sy­
gnałem świadczącym o dąże­
niu do — w całym tego słowa 
znaczeniu — twórczej działal­
ności zawodowej. Wymaga to 
jednak układów harmonizują­
cych społeczną dyscyplinę i 
społeczną inicjatywę. Więcej 
samodzielności, której musi to 
warzyszyć wzrost poczucia od 
powiedzialności — oto czynni­
ki, które mogą zdynamizować 
postęp ekonomiczno-społeczny.

śniu 1939, mimo iż pełniej 
może niż wiele innych wyda­
rzeń minionej wojny, opraco­
wana już w dokumentarnych 
dziełach, ciągle jeszcze po­
siada luki, których wypełnie­
nie jest nieodzowną koniecz­
nością- Na tym tle cennym 
przyczynkiem staje się ksią­
żeczka Wita Gawraka pt. „W 
Batalionie Robotniczym", bę-

dąca wspomnieniem jednego 
z dowódców głośnego I Ba­
talionu Robotniczego Obrony 
Warszawy, wsławionego wal­
kami na Czerniakowie. Bez­
pośredniość opisu, wiele nie 
znanych szczegółów, swoisty 
żołnierski humor, nadają tej 
relacji dodatkowe walory.

Henryk Racki, zasłużony 
dziennikarz katowicki, opubli 
kował tom, którego wagę 
słusznie podkreśla w przed­
mowie Wilhelm Szewczyk. 
„Śląski wrzesień" jest bo­
wiem kolejną, z wcale nie za 
licznych, relacją z postawy 
ludności Śląska i Zagłębia 
Dąbrowskiego w okresie woj­
ny. Autor w znaczndj mierze 
oparł się o własne zapiski i 
notatki, czynione w czasie 
gorących tych lat, ale jedno­
cześnie uzupełnił je relacja­
mi licznych uczestników wy­
darzeń. W sumie powstał z 
tego barwny, wzbogacony do 
kumentacją fotograficzną o- 
braz śląskich przeżyć i ślą­
skiej postawy, od dramatu 
Września, po specyfikę dni o- 
kupacyjnych, tragedię tzw. 
list narodowościowych, dają­
cych okupantowi formalną 
podkładkę wcielania ludności 
polskiej do Wehrmachtu, nie- 
gasnącą walkę podziemia, a 
wreszcie niemniej ważną wal 
kę pod koniec wojny nad oca 
leniem kopalni, hut, fabryk, 
skazanych przez hitlerowców 
na zniszczenie.

„Dzierzbami w głogach" 
młody autor, Jan Piepka, 
wstępnym bojem zdobył uzna 
nie krytyki i, co ważniejsze, 
żywy odbiór czytelniczy. O- 
becnie otrzymujemy nową 
powieść „Cisza", sięgającą 
po temat autorowi najbliższy, 
ukochanej jego Kaszubszczy 
zny, ukazanej w czasie okupa 
cji hitlerowskiej. Inna była tu 
taj walka, inne zupełnie jej 
warunki niż w innych regio­
nach kraju. Partyzantka for­
mowała się tutaj w bardzo 
szczególny sposób i działała 
na specjalnych zasadach, o 
czym wie się po dziś dzień 
bardzo niewiele.

Zamknąć chciałbym ten 
przegląd wskazaniem na nie­
tuzinkową książkę Wolfganga 
Schreyera „Oczy na niebie" 
(przekład Stanisława Wołow­
ca), z podtytułem: „Kronika 
piractwa", tym razem po­
wietrznego. Jest to dokument 
pasjonująco podany, „nasłu­
chów" z powietrza, dziejów 
zmagań z rakietami i samolo­
tami, także tymi przeznaczo­
nymi dla celów szpiegow­
skich. Schreyer szeroko uka­
zuje od tej strony obraz o- 
statniej wojny, akcentując 
zwłaszcza dzieje rakiet V1 i
V2 usiłowania alianckie
przeniknięcia ich tajemnicy, 
po czym przechodzi do dzie­
jów powojennych „oczu na nie 
bie", aż po czasy ostatnie.
EUGENIUSZ PAUKSZTA

WTOREK

ski. Wykonawcy: 
szczecińskich.

22.45 — Mistrzostwa 
keiu na lodzie —

aktorzy scen

świata w ho-
Zwiazek Ra-

9.40 i 20.30 — „Pasteur” — francu­
ski film fab.

dziecki — Szwecja u i m ter­
cja z Berna.

12.45
Rolnicze

13.55 Przysposobienie 
.Chemiczne środki

ochrony roślin”.
16.40 — „TV Ekran Młodych”.
18.30 — „Bezcenny lek” (lok.).
18.45 — „Komu mieszkanie” — pro 

gram ekonomiczny.
29 — Spotkanie z kpt. A. Czecho­

wiczem.

SOBOTA

21.40 ,Zakochani z Ostendy” —
belgijski program rozrywkowy.

22.10 .Panorama literacka”.

ŚRODA

10.25 i 21.40 — „Czworokąt śmier­
ci” — czechosłowacki film fab.

15.20 — TV Kurs Rolniczy — „In­
formacja dla służby rolnej”.

15.55 — Film krótkometrażowy.
16.40 — Teatr Młodego Widza — 

Magda Szabo — „Powiedzcie 
Zsofice”. Reżyseria — Mieczy­
sław Hałysz. Wykonawcy — ak­
torzy scen łódzkich.
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pozy-
Białe wygrywają

Gdyby w przedstawionej

17.40 — Z cyklu ,Z kamerą
9 i 21.05 — „Popołudnie w Ascot” 

film z serii „Saga rodu Forsy-
tc’ów” 

12.45 —
wód”.

16.40 —

Z cyklu — „Wybieramy' za

Dla młodych widzów
„Aula — sesja XXXI”,

17.10 — Mecz piłki nożnej — 
Ćwierćfinał Klubowego Pucharu 
Europy „Legia” (Warszawa) — 
„Atletico” (Madryt). (W przer­
wie około godz. 18 film krótko- 
metrażowy).

19.40 Mecz piłki nożnej
ćwierćfinał o Puchar Zdobyw­
ców Pucharów — „Manchester 
City” — „Górnik”. (W przerwie 
ok. godz. 20.30 — Polska Kronika 
Filmowa).

22.20 — „Światowid”.

wśród zwierzał”.
18.10 — „Kryptonim B-2” — repor­

taż na rocznicę wyzwolenia 
Gdyni.

18.55 — „Pegaz” — wydanie spe­
cjalne z okazji Międzynarodowe 
go Dnia Teatru.

20.20 — „Kantmaszynka” — wido­
wisko Janusza Osęki. Reżyseria 
Edward Dziewoński. Wykonaw­
cy: Jolanta Zykuń, Józef pierac 
ki Jan Kociniak i inni.

23.05 — „Z powinszowaniem imie­
nin” — Anieli i Sykstusowi z cy 
klu: ..Niby show”. Reż. Andrzej
Wasylewski. Wykonawcy 
rzy scen krakowskich.

NIEDZIELA

akto-

Stefan Buczkowski. Zygmunt K. 
Nowakowski — „Prawo obrotu 
uspołecznionego”. PWN, str. 350. 
zł 46.

Halina Borzyszkowska — „Współ­
praca szkoły specjalnej z domem 
rodzinnym”. PZWS, str. 124. zł 13.

Henryk Markiewicz — „Główne 
problemy wiedzv o literaturze”. 
WL. str. 407. zł 52.

Włodzimierz T. Kowalski — 
„Walka dyplomatyczna o miejsce 
Polski w Europie 1939—1945”. Ki W, 
str. 873. zł 80.

Bronisław Minc — „Kapitalizm 
współczesny — Ekonomiczne pro­
blemy i tendencje rozwoju”. PWN. 
str. 433. zł 68.

Richard William Southern — 
„Kształtowanie średniowiecza”. 
PIW, str. 338, zł 50.

cji czarnym udało się ofiarować 
gońca za piona, uzyskałyby remi­
sowy układ sił. Jak zatem powin­
ny zagrać białe? Rozwiązanie stu­
dium podajemy na końcu rubryki.

Z kroniki
mistrzostw Polski

Antoni Sygietyński .Pisma

CZWARTEK
8.05 TV Kurs rolniczy

12.45 i 13.30 — Mechanizacja Rol­
nictwa — „Instalacje elektrycz­
ne” (cz. I i II).

15.15 Międzypaństwowy mecz
uiłki ręcznej Czechosłowacja — 
Polska. Transmisja Ołomuńca.

15.40 — Dla młodych widzów — 
„Ekran z bratkiem” — w pro­
gramie film z serii „Wakacje z 
duchami”.

17.45 — Magazyn ITP.

„Uproszczona uprawa okopo­
wych”.

8.40 — „Przypominamy, radzimy”.
9 — Dla młodych widzów — TV 
Klub Śmiałych. „Operacja Gęsie

Pióro”. „Bella i Sebastian” (film 
prod. francuskiej), „Sport i za­
bawa” — program TV NRD.

krytyczno-literackie”. WL, str 608, 
zł 95.

„Rocznik warszawski” VIII, PIW, 
str. 453. zł 70.

W poprzedniej rubryce „na 
64 polach” omówiliśmy obszer 
nie dopiero co zakończone 28 
Indywidualne MP w Poznaniu. 
Różniły się one od dawniej­
szych turniejów krajowych 
większą liczbą uczestników — 
18 zamiast 16. Wskutek tego 
„mistrzostwa 1971” trwały dłu 
żej, liczba zaś rozegranych par

tii zwiększyła się o 33. Miało 
to określony wpływ na rezul­
tat turnieju. W lepszej sytua­
cji znaleźli się zawodnicy młod 
si wiekiem, którym łatwiej by 
ło sprostać trudom 17-rundo- 
wego maratonu szachowego-

Sprawa nie jest jednak bez­
precedensowa. Interesującego 
materiału dostarcza pod tym 
względem bogata, 45-letnia 
kronika mistrzostw Polski. 
Oto, 4 MP rozegrane w Jura­
cie w 1937 roku pobiły wszyst­
kie rekordy uczestnictwa. By­
ły to ostatnie mistrzostwa Pol­
ski odbyte przed wojną. Ucze­
stniczyło w nich 16 zawodni­
ków krajowych i 6 zaproszo­
nych mistrzów z zagranicy. 
Turniej-gigant rozegrano w 
ciągu 21 (!) rund. Stoczonych 
zostało ogółem 231 pojedyn­
ków, prawie dwukrotnie tyle 
co w normalnych mistrzos­
twach.

Juracki turniej był elimina­
cją olimpijską. Na podstawie 
wyników Polski Związek Sza­
chowy ustalił skład reprezen­
tacji Polski na olimpiadę w 
Sztokholmie: dr Tar tako wer

(mistrz Polski), Najdorf Appel, 
Regedziński, P. Frydman i 
Wojciechowski. Ten ostatni był 
kilkakrotnym mistrzem Pozna­
nia. Polska zajęła na olimpia­
dzie 3 miejsce! Niemniej uzna 
no, że w przyszłości powinna 
być przyjęta zasada udziału w 
mistrzostwach Polski najwy­
żej 16 graczy.

Na szachownicach
świata

„Tallin-71” pod tą nazwą roze­
grano w Związku Radzieckim tur 
niej międzynarodowy, w którym 
dwa pierwsze miejsca podzielili ar 
cymistrzowie Kerel i Tal. Dalsze 
lokaty zajęli: Bronstein, Stein i 
A. Zajcew — wszyscy ZSRR oraz 
Smejkal (CSRS). Jak wiadomo, 
Smejkal byl zwycięzcą ubiegłorocz 
n';go Memoriału Rubinsteina w Po 
lanicy-Zdroju.

Hawana. W Memoriale Capablan
ki zwyciężył arcy mistrz Hort
(CSRS) przed Hellerem (ZSRR).

Malaga. Zdobywcą pierwszej na­
grody w międzynarodowym turnie 
ju został Pomar (Hiszpania), któ­
ry wyprzedził: Bisguiera (USA), 
Ciocaltea (Rumunia), Benkoe 
(USA), Timmera (Holandia).
Rozwiązanie studium (p. diagram 
nr 28): !.Kb3-a2!, Wel. W razie 1. 
...Wfl, nastąpiłoby K:b2. 2.f6, Wfl 
3.Sf6! (kombinacja Nowotnego — 
przesłona), W:f6 4,Wg7 i białe wy­
grywają. Grozi 5.f8H . Na 4. ...Kb6 
następuje 5.Wg6!, na 4. „.Wa61, 
5.K:b2.

18.50 — Z cyklu — 
nie” — z cyklu: 
Filmów Starych”,

11.45

.W starym ki-
,V1H Festiwal

TADEUSZ KRASZEWSKI

. skradziony
,W kraju Boga

17.55
18.25
18.40
19.10 

my!
20 —

„Przegląd muzyczny”.
— z cyklu: „TV Atlas

Słońce” 
Świata”.

„Wycinanki”.
.Refleksje”.

„Przy pominamy, radzi-

■Ucieczka Lańgleya”
prod. angielskiej (od 16

21 — „Poziomo i pionowo'

— film 
lat).
— pro

gram z cyklu „Słuchamy i pa­
trzymy”. Scenariusz i prowadzę 
nie Janusz Cegiełła. Wykonaw­
cy: Wielka Orkiestra Symfonicz 
na PR i TV w Katowicach, chór 
mieszany Państwowej Filharmo 
nii w Krakowie pod dyr. Sta­
nisława Gałońskiego, zespół so* 
stów baletu Opery Bałtyckiej w 
Gdańsku, zespół wokalny „No- 
vi”. Kwartet Puzonów. Ludowy 
Zespół Wokalny z Zakopanego 
oraz soliści: Halina Czerny Ste­
fańska. Ludwik Stefański, Elż­
bieta Stefańska-Łukowicz 1 Je­
rzy Łukowicz — 4 fortepiany, 
Hanna Lisowska. Hanna Pcma- 
nowska. Halina Słonicka (sopra 

nv), Edmund Kossowski (bas), Zdzi 
sław Nikodem (tenorL Edward 
Pawlak (bas), Paulos Raptis (te­
nor). Stanisław Szymański (ta-

12.30 — „Przemiany”.
13.05 — Sprawozdanie z meczu pił 

ki nożnej o mistrzostwo I lisi 
„Ruch” Chorzów — „Gwardia” 
Warszawa (druga połowa z Cho­
rzowa).

14 — Dla dzieci — Teatrzyk dla 
Przedszkolaków — widowisko 
Anny Chodorowskiej „Dobra mą 
dra papuga”.

14.40 ,Był tylko jeden Romer’
... z cyklu: „Wielcy znani i nie-
znani’

15.20 —
15.45 — 

gram
16.55 — 

Piotr
17.56 —

„W obiektywie”.
..Klub 13 krzeseł” — pro- 
TV Moskiewskiej.
Z cyklu: „Portrety” — 

Bruegel.
Klub Sześciu Kontynen-

tów.
18.30 — TV Spotkania Teatralne — 

Georges Paydeau „Dudek”. Re-
żyseria ■ 
nawcy: 
Adriana 
fjarska. 
Czesław
ski i inni.

20.15

nieć). Jadwiga Ciszewska 
wesvn). -

22 — Reportaż o polityce.

(kla-

PIĄTEK

10.25 — ..Ucieczka Langleya” 
film prod. angielskiej.

i RU)S WtELKOPntSKJ a*
20 III 1971 NT 67 (8429)

- Jerzy Antczak. Wyko-
Irena Kwiatkowska, 

Godlewska Danuta Sza 
Edward Dziewoński, 

Wołłejko, Igor Smiałow

•Kto
film fab. od 
.25 — Polska

winien” — włoski 
16 1.
Kronika Filmowa.

21.35 — Magazyn sportowy.
22.05 — Studio Współczesne: Peter 

Karvas — „Mała ankieta”. Reż. 
Jan Łomnicki. Reż. TV — Joanna 
Wiśniewska. 'Wykonawcy: akto­
rzy scen waiszawskich.

CODZIENNIE: Dobranoc — 19.20,
Dziennik lub Monitor 19.30,
Politechnika — 15.20 i -Io czwart­
ku włącznie no godz. 22.40 z wy­
jątkiem soboty i niedzieli, (b)

— Nie doszli państwo tedy do dworca?
— Nie! Przecież nie chodziło nam o zbyt dokładną insceni­

zację wyjazdu. Wystarczyło, że oszukała ona ojca — wyjaśniła 
Dorota. — Poszliśmy w stronę dworca, wcale się nie spie­
sząc, byle nas tylko nie dogonił pan Góralski, który mógł 
wyjść zaraz za nami, bo już się zbierał do wyjścia. Po wyjś­
ciu z parku zwolniliśmy kroku.

— Po drodze wyprzedziło nas 1 minęło kilka osób, zdąża­
jących na stację. Pod samym dworcem przebiegła obok nas 
pani Flora Czaplicka. Zauważyliśmy od razu, że jest bardzo 
zdenerwowana, bo nie odpowiedziała nawet na mój ukłon. 
Słyszeliśmy, że chwilę przed tym, jak wbiegała do budynku 
stacyjnego, pociąg ruszył z miejsca. Wiedzieliśmy, że nie 
zdążyła wsiąść do pociągu. Ostatecznie niewiele nas to in­
teresowało. Byliśmy zaabsorbowani własnymi zmartwieniami. 
Myślę o projektowanym ślubie...

— No, nol Wypraszam sobie, mój panie małżonku, nazy­
wanie ślubu zmartwieniem! — zaprotestowała żartobliwie Do­
rota.

— Myślę o zmartwieniach, związanych ze ślubem, a nie o 
samym ślubie - z całą powagą wyjaśnił inżynier.

— Dobrze, już dobrze! Opowiadaj dalej!
— Zawróciliśmy po odejściu pociągu I szliśmy z powrotern 

w kierunku pałacu - ciągnął swą relację inżynier - Dogoniła 
nas pani Czaplicka, zatrzymała się i podeszła do nas. Była 
ogromnie zdenerwowana. Mówiła w podnieceniu, chaotycznie.
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Mówiła, że uciekł jej pociąg, chciała jechać do Poznania, do 
przyjaciół, że za żadne skarby nie wróci do męża, że od 
niego uciekła, ze on ją zabije, że pożycie z nim to męczar­
nia. W rezultacie prosiła nas, a właściwie Dorotę, żebyśmy 
dali jej schronienie w pałacu na noc... Sytuacja ogromnie się 
skomplikowała. Wrócić z nią do pałacu, to znaczyło przede 
wszystkim zrezygnować z naszych planów, no i pakować się 
w jakąś nieprzyjemną aferę, ingerować w skomplikowane sto­
sunki rodzinne. Ogromnie przykra historia. A przecież Czapli­
ckich znaliśmy niezbyt blisko, bardziej z widzenia, niż z towa­
rzyskich kontaktów... Ale z drugiej strony... To już nie tyle ja, 
co Dorota. Trudno było odmówić kobiecie znajdującej się w 
stanie okropnej depresji, rozterki nerwowej... Zabraliśmy ją z 
sobą.

— No, ty też nie protestowałeś wcale, Szymonie — sprosto­
wała Dorota. — Nawet nie jestem pewna, czy to nie ty pierw­
szy powiedziałeś: „Postaramy się pani pomóc!".

— Mniejsza z tym, dość, że w rezultacie zaprowadziłem 
obie panie do białego pawilonu w parku, a sam poszedłem 
do pałacu. Rozmowa z panią Czaplicką zatrzymała nas i wró­
ciłem z dworca z opóźnieniem. Na szczęście nie na tyle du­
żym, by obudzić niepokój dyrektora. Wziąłem klucz od gara­
żu od Jankowiaka i poszedłem do swej sypialni. Przeczeka- 
kałem tam jakiś czas, a gdy zdawało mi się, że i dyrektor i 
woźny już się spać pokładli, wymknąłem się cichutko z po­
koju i — przez sutereny i garaż — pospieszyłem do parku, do 
białego pawilonu.

— Chyba jeszcze nigdy z taką niecierpliwością nie oczeki­
wałam twojego powrotu — wtrąciła Dorota. Spodziewałam się, 
że we dwoje łatwiej będziemy mogli doprowadzić do jakiej 
takiej równowagi psychicznej panią Florę. Jej towarzystwo 
było, istotnie, niesłychanie męczące.

— Bardzo niechętnie wspominam przeżycia tej okropnej 
nocy — wyznał Szymon. — Przyznam się, że z prawdziwą ul­
gą nacisnąłem pedał gazu w samochodzie, gdy o świcie wy­
jeżdżaliśmy z parku na szosę.
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Piłkarze inaugurują II rundę Hokejowe mistrzostwa świata

Olimpia ■ Hutnik na Golęcinie
Po kilkumiesięcznej przerwie niłkarze I i n ligi wznawiała roz­

grywki mistrzowskie. Dzisiąj i w niedzielę rbzegrane zostaną pierw 
sze spotkania rundy wiosennej sezonu 1970/71. Rozpoczyna si” więc 
wym* Ltt ktÓry zadecydufe o koń co.
Mym uklRazic o mistrzostwie i sp<idku

Pierwszy mecz 
i pierwsza niespodzianka

W Bernie rozpoczęły się hoke

Jak już pisaliśmy tydzień temu, 
wielkopolskich sympatyków piłki 
nożnej, bardzo niepokoi sytuacją 
poznańskich Il-ligowców Olimpii i 
Warty, którzy znajdują sie w stre­
fie spadkowej. Wszyscv oczekuje­
my od poznańskich piłkarzy ma­
ksymalnego wysiłku, gdyż tylko 
dzięki temu istnieją leszcze Szanse 
na utrzymanie sie w lidze. Atak 
na wyższe pozycje trzeba rozpo­
cząć dosłownie od pierwszego 
gwizdka. Jak uczy doświadczenie z 
mistrzostw lat ubiegłych, w mia­
rę zbliżania sie do końca rozgry­
wek zdarza sie coraz wiecej ..cu­
dów” — nieoczekiwanych rezulta­
tów. Ich autorami są zespoły zaj­
mujące środkowe rejony tabeli, 
którym nie zagraża już ani spadek 
ani mistrzostwo. Trzeba o tym pa­
miętać i już na początku rundy 
wiosennej zacząć zdobywać punk­
ty, Potem bedzie coraz trudniej.

Jako pierwsi poznańskiej pu­
bliczności zaprezentują się pił-

Szermierka

Warta i AZS
mistrzami okręgu

Walkami szoadzistów zakończy­
ły się. trwające przez cztery dni, 
drużynowe mistrzostwa okręgu w 
szermierce. Dostarczyły one sporo 
emocji choć poziom walk był nie 
nadzwyczajny. Floret kobiet za­
kończył sie zwreiestwem zawod­
niczek Warty, które zdobyły mi­
strzostwo większa ilością wygra­
nych walk. W finale uzyskano na 
stepujące rezultaty: Warta I — 
Śrem 7:9. Zagłębie Konin — Śrem

karze Olimpii. Rozegrają oni w 
niedzielę o godz. 11 na stadionie na 
Golęcinie spotkanie z Hutnikiem 
Nową Huta. Przeciwnik Olimpii to 
zespół wysoko notowany w II li­
dze, zajmujący aktualni? 4 miejsce 
w tabeli. Hutnik ma na swoim kon 
cie 19 pkt. a wiec o 4 punkty 
rńnięj od prowadzącej w tabeli 
Odry. Piłkarze z Nowej Huty nie 
są bez szans w walce o I ligę i dla 
tego należy się spodziewać z ich 
strony nieustępliwej . walki o 
punkty. Ponieważ Olimpia bardzo 
starannie przygotowywała się do 
nadchodzących rozgrywek, kibice 
poznańscy powinni oglądać intere­
sujące widowisko sportowe.

Trudne zadanie czeka piłkarzy 
Warty. Wyjeżdżają oni do Opola 
gdzie zmierzą sie z Odrą, aktual­
nym przodownikiem w II lidze. 
Zespół Odry w pierwszej rundzie 
poniósł tvlko jedna porażkę a jego 
napastnicy strzelili 21 bramek. 
Jest to wiec bardzo groźna druży- 

i na, ale znając ambicje i wolę wal 
ki „zielonych” mamy nadzieję 
że zrobią oni wszystko aby wyjść 
z tej walki 7 honorem.

W pozostałych meczach II ligi 
zmierzą się: Cracovią — ŁKS, 
MZKS Gdynia — Piast, Start — 
Garbarnia, Śląsk — Unia Racibórz, 
Urania — Motor, Zawisza — Star 
Starachowice. Natomiast w I lidze 
w sobotę Górnik spotyka się z 
GKS Katowice i Polonia z Legią 
a w niedziele: Gwardia z Szom­
bierkami. Pogoń z Ruchem. Stal 
z Zagłębiem Wałbrzych, Wisła ze 
Stała Mielec i Zagłębię Sosnowiec
z ROW Rybnik <s)

dalekopisem
9:6 i Warta I Zagłębię Konin
9:3. Tytuł wicemistrzowski przy- 
padł zawodniczkom Śremu przed 
Zagłębiem Konin.

W szpadzie obvło sie bez nie­
spodzianek. Zespół wicemistrza 
Polski, poznański AZS, walczący 
w składzie: L. Dotka, R. Gałęs- 
ki. J. Szlandrowj^z i P. Wiza kro­
czył od zwycięstwa do zwycię­
stwa. W decydującym, o pierw­
szym miejscu spotkaniu akademi-

W 
czas

TURNIEJ TENISOWY 
W KAIRZE 

półfinale gry mieszanej pod 
międzynarodowego turnieju

tenisowego w 
(Polska) i Tym 
Korotkowem 
(ZSRR) 1:6, 6:3, 
gla Metreweli

Kairze Gąsiorek 
(USA) przegrali z 
i Granoturową 
2:6. W finale sin 
(ZSRR) pokonał

el Shafeia (ZRA) 8:6, 9:7. 6:4.

cy pokonali konińskie Zagłębię
8:1. Poprzednio zespół Zagłębia 
stoczył dramatyczny ppiedynek z

W 
char 
biet

PORAŻKA WISŁY 
półfinałowym meczu o 
Europy w koszykówce

Pu- 
ko-

Wisła Kraków przegrała z
zespołem Warty wygrywając
8:8. Przy idealnym remisie w tra
fieniach, 
górników

> końcowym sukcesie 
zadecvdował dodatko-

francuską drużyną Clermont Fer- 
rand Universite Club 47:55 (21:31).

PRZED PRZYJAZDEM 
DO POZNANIA

wy noiedynek w którym T. Pigu 
la (Konin! pokonał S. Burkiciaka 
(Warta) 5:3). (m)

Złoty medal
polskich strzelców

Złoty medal wywalczyli polscy 
strzelcy na halowych mistrzost­
wach Europy, rozgrywanych w 
Meziborze. W strzelaniu z pisto­
letu nasza drużyna zaieła pierw­
sze mieisce. Wyprzedzając o 5 pkt. 
Związek Radziecki i o 6 pkt. Ru 
munię.

W klasyfikacji indywidualnej 
zwyciężył Włodzimierz Stołypin 
(ZSRR) który rezultatem 387 pkt. 
wyrównał rekord świata. Z na­
szych reprezentantów najlepiej 
wvnadł Rajmund Stachurski zaj­
mując czwarte miejsce — 384 pkt.

(o-za)

Praca \auka
Ucznia do zawodu ma­
larskiego, przyjmę Czer-
wonej Armii 25. 2518g
Bieliznę do prania przyj 
me w dom. Adres wskaze 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla Sllg.

Przed wyjazdem do Poznania
na mecz mistrzowski z Olimpią,
piłkarze Hutnika 'rozegrali - na
swoim boisku towarzyski mecz z 
Błękitnymi (Kielce), przegrywa­
jąc 8:1 (0:0). Bramkę zdobył Ryb­
czyński.

ZWYCIĘSTWO 
SZURKOWSKIEGO

Czwarty etap międzynarodowe­
go wyścigu kolarskiego dookoła 
Algierii zakończył się general­
nym zwycięstwem reprezentan­
tów Polski. Pierwszy na mecie 
w El Khemis był Szurkowski. 
Drużynowo etap wygrała Polska.

NOWY SUKCES 
EDDY MERCKNA

Sławny kolarz belgijski Eddy 
Merckx odniósł kolejne zwycię­
stwo w tegorocznym sezonie. W
wyścigu Mediolan —- San Remo
(288 km) zajął pierwsze miejsce, 
wyprzedzając o 30 sek. Włocha 
Gimondiego. Startowało 172 ko­
larzy. (o-za)

Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na. Poznań, Al. Marcin­
kowskiego 2 a, parter.

I27g

Korepetycji: niemieckie­
go, łaciny — udzielam.
Telefon 445-20. 2300 g

Dnia 19 marca 1971 roku zmarł

STANISŁAW NOWICKI 
długoletni, zasłużony pracownik naszej Spół­
dzielni, przodujący działacz ruchu spółdziel­
czego.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składają

Zarząd, Rada Zakładowa i Pracownicy 
Poznańskiej Spółdzielni Mieszkaniowej.

K190?

Dnia 17 marca 1971 r. zmarła po długoletnich 
cierpieniach ukochana żona, matka, córka 
i babcia, przeżywszy lat 56

MARIA STANIEWSKA 
z domu ŚWIĄTEK

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 22 
bm. o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim, 

o czym zawiadamia pogrążona w głębokim
smutku RODZINA

Poznań, ul. Winogrady 47 m. 6. 2543g

W dniu 17 marca 1971 r. zmarł nagle, namasz­
czony Olejami św., nasz najdroższy, najlepszy 
i nigdy niezapomniany przyjaciel, przeżywszy 
lat 63

PAWEŁ IDCZAK
mistrz Husarski

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 22 
bm. o godz. 13.05 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie,

o czym z głębokim żalem zawiadamiają 
Maria Grześkowiak z rodziną

i przyjaciele 
Poznań, Al. Wielkopolska 67 m. 2 a. 2511?

jowe mistrzostwa świata grupy 
..A”. W pierwszym spotkaniu re­
prezentacja Związku Radzieckie­
go pokonała NRF 11:2 (2:2, 3:0, 
6:0).

Mistrzowie świata hokeiści
radzieccy rozpoczęli turniej w 
świetnym stylu. O wysokim zwy­
cięstwie zadecydowała ostatnia 
tercja. W 4 minutach hokeiści 
ZSRR zdobyli 5 bramek. Zespół 
NRF nie wytrzymał ostrego tem­
pa.

Pierwszy dzień przy
niósł wielka sensacje. USA poko- 
konały jednego z pretendentów 
do mistrzowskiego tytułu — re­
prezentacje CSRS 5:1 (3:1, 1:0, 1'0).

Młoda drużyna USA zaskoczyła 
przeciwników szybkością. Wszyst­
kie akcje Amerykanów przepro­
wadzane były w błyskawicznym 
tempie. W pierwszej tercji padły 
trzy bramki z dalekich strzałów 
obrońców Riutły i Konika.

W drugiej Czechosłowacy mie­
li kilkakrotnie doskonałe okazie 
podbramkowe, ale nie potrafili 
ich wykorzystać. Trzecia tercja 
to nadal słaba, nieporadna gra 
Czechosłowaków. którzy sprawili 
wielki zawód swvm kibicom.

Dzisiaj graja: NRF z Finlandią 
oraz USA ze Szwecją, (o-za)

Przygotowania Legii 
przed rewanżem

Piłkarzem Legii odbyli lekki roz­
ruch biegowv tym razem... w Ła-
zjenkach. Obecni byli wszyscy
zawodnicy, brani pod uwagę za­
równo na niedzielny mecz ligo­
wy, jak i na rewanżowe spotka­
nie z Atletico Madryt. Czy wysta 
pi Bernard Blaut w meczu z 

Atletico?
„Będę grał w meczu przeciwko 

Atletico Madryt — zapewnił Ber-
nard Blaut kontuzja mięśnia
dwugłowego mija. Obecnie tre­
nuje jeszcze ostrożnie, gdyż chce 
— zgodnie z zaleceniem dr. So- 
rcczki — nie: przemęczać chorej 
nogi. Jestem przekonany, że do 
meczu z Hiszpanami kontuzja mi
nie i bede 
niczyć w
OSTATNI
Również

mógł nie tylko uczest- 
tym spotkaniu.
TRENING ZABRZAN
piłkarze Górnika Za-

brze przeprowadzili, ostatni tre­
ning przed wyjazdem na rewanże 
wy mecz z Manchester City. Dzi 
siai czeka ich pierwszy, ligowy 
pojedynek z GKS Katowice, a w 
niedziele podróż do Warszawy, 
skąd nastąpi odlot do Anglii.

W piątkowym treningu uczestni 
czyli wszyscy zawodnicy kadry 
klubowej. Trenował także Włodzi 
mierz Lubański. chociaż mniej in­
tensywnie lak pozostali, (o-zą)

Z notatnika
brydżowego

Zakończony został pierwszy 
rzut spotkań o mistrzostwo ligi
okręgowej. Aktualna tabela
stawia sie następująco:
1. Lech Gniezno
2. Ikar Kalis?
3. HCP
4. Negat Kalisz
5. WZKB Poznań
6. Hydrobudowa
7. Tur Turek
8. Dubleton Kalisz
9. „10” Poznań

lO. Tonsil Września

Kupno Sprzedaż
Kupię spawarkę punk­
tową małą, do 2 mm. Pra 
cownia biżuterii, Stary 
Rynek 81. 2477g
Sprzedam betoniarkę 150 
1. Ul. Grabowa 3 m. 4.

H68g

orzed-

3 
3
3
3
3
3
3
3
3
3

53 pkt.
41 „
39 ,.
32 ..
31 „
38 ..
23 ,,
21 .,
13 ..

8 ..

Sprzedam 100 kg czosn­
ku wysokiej klasy. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 2615g.

Pustaki ścienne, stropo-
we wykonuje Beto­
niarnia, Sobczak, Słona- 
wy, pow. Oborniki.

1408g

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 18 bm. zmarł 
nagle w wieku 44 lat

dr med. CZESŁAW ARASIMOWICZ
nasz nieodżałowany współpracownik i drogi 
kolega.

Zakładu Patologii Ogólnej i Genetyki AM.
2528V

Dnia 18 marca 1971 r. zmarła nasza długoletnia, 
sumienna, ceniona i ogólnie łubiana pracow- 
niczka

HELENA PIETRZAK
Rodzinie Zmarłej wyrazy serdecznego współ­

czucia składają:
koleżanki 1 koledzy 

Rada Zakładowa, POP i Zarząd 
Powiatowego Związku Gminnych Spółdzielni 

„Samopomoc Chłopska” w Szamotułach.
______________________________________________ 2552g

tW dniu 19 marca 1971 r. zmarł po krótkich 
i ciężkich cierpieniach, namaszczony Olejami 

św., mój najdroższy mąż, troskliwy ojciec, uko­
chany dziadek

STANISŁAW NOWICKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 22 

bm. o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim, 
o czym zawiadamia w smutku pogrążona

żona z rodziną
Poznań, Kasprzaka 5 m. 2. 2598g

K1772

Wojewódzkie 
Przedsiębior­

stwo Hurtu Ar­
tykułów Gospo­
darstwa Domo­

wego 
„ARGED”

arged

rOZNAŃ

ZAPOBIEGAJĄ 
NIEPOŻĄDANEJ 
CIĄŻY.

DO NABYCIA: 
we wszystkich 
aptekach, 
drogeriach, 
kioskach 
„RUCHU*.

Cena — 7,— zł, 
na receptę 2,10 zł. 
_________________, K443

SREBRO—ZŁOM
KUPUJĄ SKLEPY
„Ars Christiana"

♦ Poznań, 
uL Wrocławska nr 10

+ Kalisz, 
uL Kanonicka nr 1

♦ Gniezno, 
Ul. Młodej Gwardii 1

♦ Kościan, 
Rynek nr 19

♦ Pila, 
ul. M. Buczka 40.

K1004

Wózki dziecięce, głębo­
kie, kombinowane, space 
rowe — poleca Lesiński, 
Poznań, Żydowska 33.

Sprzedam ostrego psa 
pinczerka. Wodna 8/9 tn.
6. 628g
Szafę trzydrzwiową pra­
wie nową z wysokim po­
łyskiem, bibliotekę małą, 
metalowy stolik, sprze­
dam. Ul. Grunwaldzka 135
m. 1. M2g
Sprzedam przyczepę w 
dobrym stanie. Józef Ca­
ban, Oleśniczka 20, poczta 
Brzezia Łąka, powiat O-
leśnica. KI 871

S Samochody
Sprzedam Skodę 1000 MB.
Poznań, Krośnieńska 4.

416g
Sprzedam prawie nową
Warszawę. Tel. 43-813 —
godz. 17—19. 2177g
Ciągnik „Buldog”, 
kapitalnym remoncie 
okazyjnie sprzedam.
Gdańsk, Piastowską 4, 
Nawrocki. K1867
Osłony przeciwbłotne dć 
samochodów, nakładam z 
własnych materiałów. Po 
znań, Dąbrowskiego 164.

2292g

Lokale
Panienkom wynajmę po­
kój. Jodłowa 24, Dębiec. 

1636g
Zamienię 2 pokoje, ma­
ła kuchnia, centralne e- 
grzewanie, wysoki parter 
— na większe, może być 
spółdzielcze. Horyza, — 
Wyspiańskiego 14 m. 3.

1925g

Samotny lat 46, poszu­
kuje pokoju sublokator­
skiego. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 2282g
Zamienię 2’/i pokoju kom 
fort, III ptr., piece — na 
komfort jednopokojowe 
nowe budownictwo, do 
II piętra, okolica obojęt­
na. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 431g.
2 osoby przyjmę na po­
kój. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 433g.

P O
na sezon wiosenno - letni
SZEROKI ASORTYMENT ‘

WÓZKÓW SPORTOWYCH
z roczną gwarancją 
w cenie 360 — 820,— zł , 

Donabycia: /
w Poznaniu
w sklepie MHD „Centrum”, 
przy ul. Czerw. Armii 46/50 
oraz w stoisku PDT 
na terenie województwa 
w sklepach MHD i WSS roz­
prowadzających art. gospodar­
stwa domowego.

Zakłady Jajczarsko Drobiarskie w Poznaniu, 
ul. Starołęcka 57, telefon 709-50

informują PT Konsumentów, że
z dniem 4 marca 1971 r.

DOKONANA ZOSTAŁA
DALSZA OBNIŻKA CEN na JAJA ŚWIEŻE.

Aktualne ceny jaj wynoszą: ..
— jaja duże (1 klasa wagowa) — ri 1.90
— jaja średnie (2 klasa wagowa) — zł 1,70
— jaja małe (3 klasa wagowa) — zł 1,50

Zakłady zachęcają PT Konsumentów do rozszerzenia jadło­
spisów o odżywcze, smaczne, tanie i szybkie w przyrządzaniu
potrawy z jaj. K1745

H Nieruchomości
Sprzedam gospodarstwo 
5.60 ha w Przygodzicach. 
Teodor Marszałek, Przy-
godzice, 
Wlkp.

pow. Ostrów 
49015gOstr.

Dodatkowo na marzec 
65 NAGRÓD

WARTOŚCI 250.000,— ZŁ 
W „KOZIOŁKACH” 

W TYM 
samochód „FIAT 125 P”.

K1795
Kupię działkę budowla­
ną około 1.600 m2, okolica 
Poznania. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 2277g
Oddam dozorstwo z mie­
szkaniem i dzierżawą o- 
grodu. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 1949g

# Zguby Różne
Bransoletkę zgubiłam — 
20 luty 71 r. przy ul. 
Swiętosławskiej. Uczciwe 
go znalazcę wynagrodzę. 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 2432g
Swiadków wypadku na­
jechania mężczyzny przez 
samochód Syrena, prze­
chodzącego przez pasy 
przy zbiegu ul. Dąbrow­
skiego i Kraszewskiego 
(Rynek Jeżycki), dnia 8 
lipca 1970 r. o godz. 20.10, 
proszę o skontaktowanie 
się. Zajdler Szamotulska
63 b m. 13. 2379g
Wypożyczam porcelanę, 
nakrycia stołowe, na za­
bawy, uroczystości. Po­
znań, Żydowska 33.

I9138g
Blacharstwo samochodo­
we, lakiernia — ul. In- 
flandzka 29, dojazd z ul 
Majakowskiego — poleca
swoje usługi. 47681g
Płaszcze, suknie, ortalio­
ny, kurtki dla tęższych 
pań — poleca Pracownia 
Krawiecka, Garbaty 31 —
Poznań. 210g

Matrymonialne
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo”, Poznań, 
Libelta 29, poleca swoje 
usługi w kojarzeniu mał-
żeństw. Czynne 
15—19.

godz. 
677g

+ W dniu 18 bm. zmarł po długiej i ciężkiej 
chorobie, opatrzony Sakramentami św., mój 

najdroższy mąż, troskliwy ojciec, teść i dzia­
dek, przeżywszy lat 68, śp.

IGNACY PRZYBYLSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 

bm. o godz. 11 na cmentarzu na Junikowie.
W głębokim smutku pogrążeni 

żona, córki, zięć, wnukowie 
Poznań, ul. Reja 3.

22

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
18 marca br. zmarł po krótkich i ciężkich 

cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój 
kochany mąż, nasz kochany ojciec, teść, zięć 
i dziadziuś, śp.

WALENTY KRUSICKI
odznaczony Honorową Odznaką m. Poznania

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 20 bm. 
o godz. 14.30 na cmentarzu winiarskim.

W smutku pogrążone
żona z dziećmi i rodzina

Poznań, Poznańska 27 m. 7. 2530g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
18 marca 1971 r. odszedł od nas nagle w 

wieku 74 lat, namaszczony Olejami św., nasz 
najukochańszy mąż, ojciec, teść, dziadek, brat, 
szwagier i wujek, śp.

IGNACY LUTKIEWICZ
kupiec

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 20 marca 
1971 r. o godz. 13.20 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Poznań, ul. Żydowska 6.
RODZINA

2545g
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WIELKOPOLSKI
POZNAŃ, Grunwaldzka 19

Przetargi
Wojewódzki Zakład Doskonalenia Zawodowego w 
Poznaniu, ul. Kościuszki 57 — ogłasza PRZETARG
na:
1. Chromowanie detali 

„Gigant”
2. Chromowanie części 

wacji miejsc
3. Niklowanie detali do

do samowarów

do tablic rezer-

.Mopressów” do
parzenia kawy

4. Niklowanie detali do młynków
5. Wykonanie tabliczek (oznaczników) do 

zespołu oporników 918 A
6. Grzałki elektryczne do aparatu „Mo- 

press” 65 V, 1000V
7. Grzałki elektryczne do samowarów ty­

pu „Gigant” 65 V 3X750 W.

— 250

— 2100

Termin wykonania i dostawy sukcesywnie w 
gu 1971 roku.

kpi.

cią-

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Bliższych informacji technicznych udzieli Dział 
Warsztatów WZDZ w Poznaniu, przy ul. Jeleniogór­
skiej 4/6, tel. 671-221.

Oferty należy składać w zalakowanych kopertach 
z napisem „Przetarg” do dnia 3. IV. 1971 r. przy ul. 
Kościuszki 57 (Sekretariat).

Komisyjne otwarcie kopert z ofertami nastąpi 
dnia 5. IV. 1971 r. o godzinie 15 w Wojewódzkim Za­
kładzie Doskonalenia Zawodowego w Poznaniu, przy 
ul. Kościuszki 57.

WZDZ zastrzega sobie prawo wyboru oferenta 
oraz ewentualne unieważnienie przetargu bez po-
dania przyczyny. K1716

Pracownicy poszukiwani
PP „Warzywa - Owoce” w Poznaniu, ul. Głogowska 
218 — poszukuje zaraz

AJENTÓW SKUPU OPAKOWAŃ SZKLANYCH 
z własnym zapleczem, na terenie miasta Po­
znania lub najbliższej okolicy.

Osobiste lub pisemne zgłoszenia przyjmuje tut. 
Sekcja Kadr lub Sekcja Opakowań, ul. Głogowska
218 w godzinach urzędowych od 8 do 15. K1374
Miejskie Przedsiębiorstwo Energetyki Cieplnej w 
Poznaniu — zatrudni zaraz:

— PALACZY i POMOCNIKÓW PALACZY C. O. 
na pełen etat i pół etatu oraz na podmiany

— PALACZY na obsługę kotłów wysokoprężnych 
(Kotł. La Monta)

— INSTALATORÓW C. O. z uprawnieniami spa­
wacza acetylen, i elektr.

— KIEROWNIKÓW kotłowni osiedlowych typu 
La Monta.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr, Szkolenia i Adm.
Ogóln. MPEC w Poznaniu, ul. Krauthofera 10.

K1463
Przedsiębiorstwo państwowe w Poznaniu — poszu­
kuje zaraz:

ANALITYKA względnie 
Działu EPD.
Wymagane wykształcenie 
KIEROWNIKA SEKCJI 
ŁYCH I INWESTYCJI.

PROJEKTANTA do

Środków trwa-
Wymagane wykształcenie średnie oraz prak­
tyka zawodowa. Wynagrodzenie wg. stawek 
obowiązujących w przemyśle.

Oferty „Prasa”, Grunwaldzka 19 dla K1407.

tDnia 17 marca 1971 r. odszedł z naszego 
grona, śp.

PAWEŁ IDCZAK
długoletni i aktywny członek naszej Spółdzielni 

Pamięć o Nim pozostanie długo wśród nas. 
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­

czucia składają
Rada — Zarzad — Pracownicy 

Rzemieślniczej Spółdzielni Zaopatrzenia 
i Zbytu Metalowców w Poznanin

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 22 
marca 1971 r. o godzinie 13.05 z kaplicy cmen­
tarnej na Junikowie. 2527g

tDma 18 marca 1971 r. zasnęła w Bogu nasza 
najdroższa matka, teściowa, babcia i pra­
babcia, śp.

STANISŁAWA KUDLIŃSKA
lat 83

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 22 bm. 
c godz. 12.30 na cmentarzu na Junikowie.

w głębokim smutku pogrążona

Poznań. Długa 4/8.
RODZINA

2582S
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Dla osób starszychMARZEC 
20 

Sobota

Wincentego

Słońce: 5.56—18.06

teatry

POLSKI — g. 19 „Kordian”; NO 
— S. 15 „Gwałtu, co się dzie­

je”; OPERA — g. 19 „Hrabina”; 
OPERETKA — g. 19 „Dama od 
Maxima”; MARCINEK — nieczyn­
ny.

' KINA
KINO DOBRYCH FILMÓW MU­

ZA — g. 10, 12.30, 15 „Druga praw 
da” (franc. 16 1.), g. 17.30, 20
„Ucieczka w kajdanach” (USA 14 
1.); APOLLO — nieczynne; BAŁ­
TYK — g. 10. 12.30, 15.30. 18, 20.15 
„100 karabinów” (USA 16 1.), g. 
22.15 „Wahadło” (USA): CZTER­
NASTKA — g. 10. 12.30. 15.30 
„Frąeulein doktor” (jug. 13 1.), g. 
18. 20.15 „Pejzaż z bohaterem” 
(poi. 16 1.): GONG — g. 10. 12, 14 
„Zwariowana noc” (poi. 11 1.). g. 
16, 18 20 „Zakochana wiedźma” 
(włoski 18 1.); GRUNWALD — g. 
15 „Inwazja potworów” (jap. il 
1.). g. 19.30 „Zabawa w masakrę” 
(franc. 16 1.): GWIAZDA — g. 16, 
18. 20 „Pogoń za Adamem” (poi. 
14 1.); KOSMOS — g. 17. 19.30 „Zdo 
bycz” (franc. 18 1.): MALTA — g. 
15. 18.30 „Spartakus” (USA 16 l.): 
MINIATURKA — g. 15 ..Najwięk­
sze widowisko, świata” (USA 11 
1.). g. 18. 20 „Gra” (poi. 18 1.); 
OLIMPIA — g. 10, 19 „Winnetou 
w Dolinie Śmierci” (jug. 11 1.): 
OSIEDLE — g. 17 „Pan Dodek” 
(poi. 11 1.). g. 19.30 „Południk ze­
ro” (poi. 16 1.): PANCERNI AK — 
g. 17.30, 20 „Piękność dnia” (franc. 
18 1.): PAŁACOWE — g. 12.30. 20 
„Incydent” (USA 18 1.). g. 15. 17.30 
„Gwiazda Południa” (ang. 11 1.1: 
PRZYJAŹŃ — g. 15.30, 18. 20.15 
„Białe wilki” (NRD 16 l.k RIAL- 
TO — g. 10, 12.30. 15.30. 18 20 15 
„Opowieść do poduszki” (USA 16 
I.): RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17, 
19.30 ..Przystań” (poi. 16 1.); SCA­
LA — nieczynne: TĘCZA — g. 
15.30 ..Stawka większa niż życie” 
(poi. 11 1.), g. 17.30. 19.30 „Hombre” 
(USA 14 1.): WARTA — g. 10. 12.30. 
15, 17.30. 20 „Polowanie na muchy” 
(poi. 18 1.); WCZASOWICZ (Pusz­
czykowo) — g. 15. 17, 19.15 „Czer­
wony płaszcz” (duński 16 IJ; WTL 
DA — g. 9,30. 11.30. 13.30. 15.30, 
17,30. 20 „Ucieczka King-Konga” 
(Jan. 11 1.). g. 22 „Złoto Macken- 
ny” (USA); WŁÓKNIARZ (Stę­
szew) — nieczynne: WRZOS (Lu­
boń) — nieczynne: WRZOS (Mosi­
na)’ — g. 17, 19.15 „Lokis” (poi. 14 
1.); FOTOPLASTIKON — g. 12—20 
„Wyprawa w góry Hindukusz”.

DYŻURY
Interna, chirurgia ogólna, okuli­

styka — Szpital Kliniczny im. 
Pawiowa, ul. Garbary 17, tel. 
510-21.

Laryngologia, neurologia — Szpi 
tal Kliniczny im. Święcickiego, ul. 
Przybyszewskiego 49, tel. 67-12-31.

Psychiatria — Klinika Psychia­
tryczna, uL Szpitalna 29/33. tel. 
444-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł­
mońskiego 20) Wypadki uliczne, 
tel. S9. nagłe zachorowania w do­
mu tel. 666-66: dla Poznania po­
rady lekarskie, tel. 637-35; pod­
stacje: ul. Kórnicka 6. Bukowa 8 
1 Ugory 18 — cała dohe: dla pow. 
poznańskiego (ul. Kościuszki 103), 
tel. 566-66. Podstacje w Luboniu, 
tel. 09: w Swarzędzu, tel. 299 — 
czynne cała dobę.

Ambulatoria: internistyczne (ul. 
Chełmońskiego 20) — czynne całą 
dobę: pediatryczne (ul. Chełmoń­
skiego 20). g. 15—23, niedz. i świę­
ta — 8—23: stomatologiczne ul. 
Chełmońskiego 20 — czynne od 
18—7 w niedziele i święta całą do­
bę: chirurgiczne I — ul. Kórnic­
ka 8, teL 707-19 — cała dobę; chi­
rurgiczne II — ul. Kasprzaka 14, 
tel. 623-55 — cała dobę.

Punkty pomocy wieczorowej w 
godz. 18—23 niedz. i święta g. 18— 
22: Grunwald (Kasprzaka 16. tel. 
664-26): Jeżyce (Mickiewicza 31, 
tel. 420-37): Stare Miasto (Garba­
ry 61, tel. 543-95); Nowe Miasto 
(kórnicka 8, tel. 710-32): Wilda 
(Dzierżyńskiego 149. tel. 318-56). 
Zgłoszenia wizyt w stacji PR. tel. 
666-66.

Telefon Zaufania nr 586-87 
dyżuruje lekarz psychiatra lub 
psycholog (czynny całą dobę). Nr 
522-51 porady prawne w zakresie 
spraw rodzinnych. alkoholizmu 
oraz chorób wenerycznych.

Porady przeciwalkoholowe, tel. 
539-18 dyżury informacyjne w dni 
powszednie — g. 8—19.

A-toki: al. Marcinkowskiego 11, 
Główna 69. Kórnicka 24 (dyżur noc 
ny).

Miejska Lecznica dla Zwierząt: 
ul. Grunwaldzka 249. tel. 67-24-14, 
od 8—21. w nocy nagłe wypadki.

RADIO
SOBOTA — PROGRAM I: Fala 

1322 m: 8.05 Dzień dobry, tu Re­
dakcją Społeczna; 8,19 Mozaika 
muzyczna; 8.45 Koncert życzeń; 
9 Dla kl. III—IV (wvch. muzycz­
ne): „Krakowscy żacy”: 9.20 Va- 
riete de Paris: 16.05 „Noce i dnie” 
— fragm. 70 pow.: 16.25 Sceny chó 
ralne z oper; 10.50 „Człowiek dzia 
ła.jacy” — aud. doc. dr. Zb. Jet- 
hona: 11 Dla szkół średnich (wy­
chowanie obywatelskie): „Z my­
ślą o przyszłości”: 11.20 Dedyku 
jemy II zmianie: 11.49 ABC ro­
dziny — dla rodziców: 12.25 „Wię 
cej. lepiej, taniej: 13 Dla ki. 
III—IV (ięzyk polski): „Pan 
Drops i jego trupa” — baśń; 
13.25 Z różnych stron Kraju Rad 
— muzyka ludowa: 13.40 Mel. ’ 
rytmy dla wszystkich; 14 Czy 
znasz te książkę? — zagadka li­
teracka: 14.30 Przekrój muzyczny 
tygodnia: 15.05 Godziną dla dziew 
czat i chłopców: 16.05 Muzyka 
młodzieżowa dawna i nowa; 16.30 
Popołudnie z młodością; 18.50 
Muzyka i Aktualności: 19.15 Do­
bry wieczór, zaczynamy: l“.3O 
Wędrówki muzyczne no kraju: 
20.30 Wieczór z piosenka żołnier-

Na Grunwaldzie powstaje 
Dom Dziennego Pobytu

— Dom dziennego pobytu? No dobrze. A co z mieszka­
niem? Tu przeżyłam swe życie. Oddać je obcym i iść do 
domu opieki społecznej?

Czujne spojrzenie oczu, szu­
kających na naszych twarzach 
reakcji na wypowiedziane sło-

Ha-Fa Poznań. — W sprawie 
dalszej nauki powinna Pani 
zwrócić się do Kuratorium 
Okręgu Szkolnego Poznańskiego, 
mieszczącego się przy ul. Stalin- 
gradzkiej 18. Tam otrzyma Pani 
wyczerpujące informacje. (847)

Łucja G.. ul. Piekary. — Fikus 
przy nadmiernym i zbyt silnym 
nasłonecznieniu żółknie. Roślinę 
należy przesadzić i rzadziej podle 
wać. pokój często wietrzyć a liś­
cie obmywać gąbką przynajmniej 
raz na tydzień. Filodendron nato­
miast należy podlewać częściej i 
myć liście w wodzie o tempera­
turze 15—20 st. Nie lubi on też 
zbvt dużego słońca. (849)

E. H„ ul. Pasieka. — W związku 
z remontem przeprowadzanym w 
noradni lekarskiej przy ul. Pszen 
nej przeniesiono gabinety lekar­
skie (lekarz ogólny i ginekolog) 
oraz gabinet zabiegowy do bloku 
nr 17 na Osiedlu Przyjaźń (Wino- 
gradv). Na nasza interwencję 
przymocowano do bloku tablicę 
informująca, że mieści sie w nim 
Poradnia lekarska dojście po 
Płytkach jest z jednej strony za- 
oewnione. W przvszłości bedzie 
takie również wzdłuż budynku nr 
18. Udko pozwoli na to stan robót 
budowlanych.

Ł. Roth. — Prosimw o skontak- 
towanie sie z Woj. Zarządem Kin 
w Poznaniu, ul. Chełmońskiego 
20. celem załatwienia sprawy.

• W godzinach przedpołudnio­
wych, na skrzyżowaniu ulic Li­
belta i Stalingradzkie.i. doszło do 
zderzenia dwóch ciężarówek. Go­
dzinę później, w tym samym miej 
scu, scena powtórzyła się nie­
omal z dokładnością scenariusza 
filmowego. Znów doszło do zde­
rzenia dwóch ciężarówek. W obu 
wypadkach ofiar w ludziach nie 
było.

• W rejonie Leszna konie ciąg 
nąee wóz załadowany chrustem 
spłoszyła nadjeżdżająca z prze­
ciwnej strony lokomotywa. Wóz 
wywrócił się przygniatając swo­
im ciężarem woźnice- Doznał on 
ciężkich obrażeń, ciała. W ciężkim 
stanie przewieziono go do szpi-

• Z nie ustalonych dotąd przy­
czyn, w mieszkaniu przy ul. Łu­
kaszewicza zatruciu gazem świetl 
nym uległa rodzina złożona z 
trzech osób. A przy ul. Czerwo­
nej Armii tlenkiem węgla uległ 
zaczadzeniu Henryk T. Ofiary 
obu wypadków przewiez.lono do 
szpitala, (za) 

ską: 21 Podwieczorek przy mi­
krofonie: 22.30 Sobotni non stop 
taneczny; 6.19 Program nocny z 
Opola.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 
12.05 15. 16. 18. 20. 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 4«7 m i UKF 
£9.74 MHz; 8.35 Aud. dokument.; 
9 Z twórczości francuskich kla­
syków: 9.35 Bydgoską parada me­
lodii. rytmów i nastrojów; 10.25 
Magazyn literacki „To i owo’ ; 
11.15 Wiązanka melodii; 11.25 Kon 
cert chopinowski; 13 Czas do­
brych gospodarzy: 13.20 Mandoh- 
niści sprzed 300 lat: 13.10 „Por­
tret Balzaka” — fragnt. esseju 
T. Brezy; 14.05 „Dziewczyny 
bądźcie dla nas dobre na wios­
nę”; 14.30 Mały relaks: „Delikat 
ność” — humoreski; 14.15 „Błę­
kitna sztafeta”: 15 „Amatorskie 
zespoły przed mikrofonem”; 15.25 
Nowości płytowe „Melodii”; 15.59 
O czym pisze prasa literacka; 
17.15 komentarz aktualny dr. W. 
Walczaka: 17.25 Grająca szafa; 
17.55 Radioexprcss; 18.10 Z cyklu: 
„Listy spod lipy” — felieton; 
18.20 „Widnokrąg” — wydarzenia, 
opinie, refleksje ze świata nauki; 
19.15 Jeżyk francuski: 19.31 „Ma­
tysiakowie”; 20.01 Recital tygo­
dnia; 20.28 „Samo życie”; 
20.38 Aud. pt. „Impresje muzycz 
ne z dalekiej Kostaryki; 21.08 
Przegląd filmowy „Kamera”; 
21.23 Wiwat bratu memu — aud. 
słowno-muzyczna: 21.43 W tanccz 
nvch rytmach: 22.30 Koncert „W 
■wieczornym nastroju”; 22.45 R»- 
diokabaret „Trzy po trzy”; 0.10 
Program nocnv z Ouola.

WIADOMOŚCI: 5.30. 6.39. * 7.30, 
8.30 . 9.30, 12.05. 14. 16. 19. 22, 23. 1, 
2 2.55.

PROGRAM III: UKF 66,62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20, 31, 41 
i 49 m: 8.05 Klawisze kontra 
smyczki — turniej instrumentów; 
8.35 Muzyczna poczta UKF; 9 „W 
odruchu litości” — ode. 21 pow.; 
9.10 Pojedynek kompozytorów: 
M. Theodorakis kontra M. Le­
grand: 9.30 Nasz rok 71; 9.45 Mu­
zyczny bedeker Ameryki Płd.; 
10.15 Kwadrans ze znakiem zapy­
tania: 10.35 Wszystko dla pań; 
12.25 Koncert muzyki uniwersal­
nej: 13 Na szczecińskiej antenie; 
15 Spotkanie na antypodach — 
gawęda: 15.10 „A mnie jest szko 
da... zimy”: 15.35 ..Co to był za 
ślub” — reportaż: 15.50 Rekordzi­
ści pięciolinii- 16.15 Od A do Z 
francuskiej piosenki: 16.45 Nasz 
rok 71: 17.05 Quodlibet. czyli co 
kto lubi: 1T.30 „W odruchu lito­
ści” — ode. 22 nów.: 17.40 Klub 
eraiaceeo krażka: 18.26 Antologia 
miniatury muzycznej; 18.35 Piosen 

wa. Stara kobieta powtarza je 
jeszcze raz. — Co z mieszka­
niem, jak pójdę do tego Domu?

Wyjaśniamy nieporozumie­
nie. Nikt nikomu mieszkania 
nie odbierze, ani teraz, ani 
później. Dom Dziennego Poby­
tu, jaki w najbliższym czasie 
otwarty zostanie u zbiegu ulic 
Gąsiorowskich i Małeckiego, 
przeznaczony na miejsce 
dziennego pobytu dla 
osób samotnych, przebywają­
cych w złych warunkach mie­
szkaniowych lub rodzinnych, 
ma za zadanie zapewnić tym 
osobom kulturalną rozrywkę 
oraz pełne posiłki (dowożone z 
Państwowego Domu Rencistów 
orzy ul. Wawrzyniaka), prowa­
dzona tu będzie podobnie jak 
w Domu Rencisty — terapia 
zajęciowa (zajęcia plastyczne, 
krawiectwo itp. Dozwalające 
wypełniać czas zgodnie z zami­
łowaniami użytkowników Do­
mu). Dom, mogącv pomieścić 
30 osób, poza urządzeniami sa­
nitarnymi i zapleczem kuchen­
nym ma posiadać jadalnie, 
świetlicę, wypoczywalnie: opie 
ke lekarska sprawować nad 
nim bedzie Przychodnia Rejo­
nowa z ul. Małeckiego. Godzi­
ny otwarcia: 8—18. z wyjąt­
kiem niedziel i świąt.

Za wyżywienie przewidywana 
jest odpłatność: od 150 zł wzwyż, 
w zależności od wysokości renty 
czy przeciętnej zarobków rodziny, 
gdy osoba chcąca korzystać z u- 
słue Domu jest na iesro wvłacznym 
utrzymaniu. W przypadku rencis­
ty lub emeryta koszt odpłatności 
uzależniony jest tylko od wysoko­
ści renty (bez względu na wyso­
kość zarobku członków rodziny). 
W uzasadnionych przypadkach 
Dzielnicowy Zarząd Służby Zdro­
wia i Opieki Społecznej może zwoi 
nić częściowo lub całkowicie od 
odpłatności.

Skierowanie do Domu wyda- 
je grunwaldzki Dzielnicowy 
Zarząd Służby Zdrowia i Opie­
ki Społecznej (ul. Kasprzaka 
16 pokój 123), na podstawie 
dobrowolnego zgłoszenia osoby 
chcącej korzystać z tej formy 
społecznej opieki dla osób star 
szych, samotnych, które nie 
chcą jesieni swego życia spę­
dzać tylko w pustych ścianach 
własnego mieszkania, które na 
okres kilku godzin dziennie 
chcą znaleźć się w życzliwym 
gronie rówieśników, (bw)

ki „z włoskiego buta”; 19 Książ­
ka tygodnia; 19.15 Bębny i rytmy;
19.45 Polityka dla wszystkich; 
20 Muzyka ze starych i nowych 
płyt: 21 Etiopskie preludium; 21.29 
Wieczór w „Nowym Żaczku” — 
bawimy się ze studentami; 21.59 
Suita tygodnia — J. F. Haendeł: 
„Muzyka na wodzie”: 22.08 Gwiaz 
da siedmiu wieczorów — Nana 
Mouskouri; 22.15 Powieść w wyd. 
dźw.: „Ocalenie”; 22.45 Sercowe 
szlagiery z Paryża; 23 Miniatury 
poetyckie: „Żywioły”: 23.05 Wie­
czorne spotkanie z Mieczysławem 
Foggiem: 23.59 Na dobranoc gra 
Claude Ciari.

WIADOMOŚCI 5. 6.30. 7.39. 8.30, 
10.30. 12.05. 15.30. 17. 18.30, 22.

NIEDZIELA — PROGRAM I: 
Fala 1322 m; 8.15 Show w rannych 
pantoflach; 9.05 „Fala 56”: 9.15 
Magazyn Wojskowy; 10 Dla dzie 
ci młodszych „Niedziela” — słu­
chowisko: 10.20 Radioniedziela
informuje, zaprasza; 10.35 Spotka 
nie Z Ork PR — dyr. S. Ra­
choń: 11 Rozgłośnia Harcerska; 
11.40 Omnibusem po Edisonii; 
12.15 Szkatuła Neptuna; 13.15 Pol 
ska muzyka ludowa: 13.35 „Zanim 
wróci wiosna i maj...”; 14 Radio 
niedziela: „Wczoraj nagranie,
dziś na antenie”; 14.30 „W Jezio­
ranach”; 15 Koncert życzeń; 16.95 
Tvgodn. przegląd wydarzeń mię­
dzynarodowych: 16.29 Teatr PR: 
„Śmierć Orfeusza”: U.30 „Graj 
gracyku”...; 18.05 Radioniedziela 
— Muzyczną panorama rozgłośni: 
19.15 Przy muzyce o sporcie: 19.53 
Dobranocka; 20.16 O czvm mówią 
w świecie: 20.30 Matysiakowie; 
21 Koncert rozrywkowy z KDŁ; 
21.39 Zespół „Dziewiątka”; 22 Na 
wiosennym parkiecie; 22.30 Piosen 
ki od reki: 23.10 Wiosna na par­
kiecie: 0.10 Program nocny z 
Krakowa.

WIADOMOŚCI: 6. 7. 8, 9, 12.05, 
16. 20 . 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69.74 MHz; 8 Moskwa z melodia 
i piosenka słuchaczom polskim: 
8.35 Radioproblemy; 10 Wielkopol 
ska niedziela: 12.30 Poranek sym­
foniczny: 13.30 Ze wspomnień o 
Lucynie Messa!; 13.55 Program z 
dywanikiem; 15 Teatr dla dzieci: 
..Awantura na Starym Mieście”: 
— słuch.: 15.47 Piosenki ber słów: 
16 „Na scenie i poza sceną”: 
16.30 Koncert chopinowski — Z 
nagrań S. Richtera; 17.05 War­
szawski Tygodnik Dźwiękowy; 
17.30 Rewia piosenek: 15 Teatr 
PR: „Don Juan poznański” — 
nocmat: 18.35 Wiązanka melodii; 
is.45 Kompozytorzy — dyrygenta­
mi: 19.45 Woisko. strategia, ob­
ronność; 20 Magazyn literacko-

aktualności W parku im. Kasprowicza

• Z zadowoleniem przyjęli 
mieszkańcy Osiedla Piastowskie 
go na Ratajach uruchomienie 
linii autobusowej do Dworca 
Głównego. Ostatnio jednak dają 
się słyszeć propozycje, by prze­
dłużyć tę linię do Starołęki, co 
usprawniłoby komunikację w 
tym rejonie miasta. Propozycję 
kierujemy do dyrekcji MPK.
• Fotograf Andrzej Kupidura, 

członek Spółdzielni Pracy „Usłu 
ga“, eksponuje obecnie swe fo­
togramy o wspólnym tytule „Ar­
chitektura miast ZSRR" w świe­
tlicy Zakładów „Teletra" przy 
ul. Bułgarskiej. Natomiast Pa­
łac Kultury przygotowuje w swo­
im salonie pokaz prac fotografika 
z NRD — Thomasa Bilhardta pt. 
„Wietnam walczący". Wystawa ta 
zostanie otwarta 24 bm. o godz. 
18.

£ Dzieci członków Związku 
Zawodowego Pracowników Pań­
stwowych i Społecznych powita 
ły Festiwal Kulturalny ZZ udzia­
łem w konkursie recytatorskim 
pod hasłem: „Ziemie zachodnie 
i północne w poezji i prozie". W 
eliminacjach powiatowych ucze­
stniczyło ponad 700 dzieci- Zwy 
ciężcy, w liczbie 40 młodych u- 
czestników, spotkają się na eli­
minacjach wojewódzkich w naj­
bliższą niedzielę w świetli­
cy Zakładu Ubezpieczeń 
Społecznych- Małych recytatorów 
słuchać będą i oklaskiwać także 
dzieci. (c)

Wielki dzień Technikum Chemicznego
Wczorajszy dzień był bardzo uroczysty dla uczniów Techni_ 

kum Chemicznego im. Hanki Sawickiej w Poznaniu. Wczoraj 
właśnie minęła trzecia rocznica nadania szkole imienia tej 
wielkiej bojowniczki o wolność i demokrację. Otwarto w 
technikum nowy gabinet języka polskiego i — co najistot­
niejsze — pierwszy w Wielkopolsce „Gabinet Kopernikański”. 
Gabinet pewstał dzięki dotacji SFBSil. Wyposażono go w no­

woczesne pomoce naukowe, umożliwiające nauczycielom or­
ganizowanie ciekawych lekcji poglądowych.

Również wczoraj nastąpiło przekazanie przez maturzystów 
klasom młodszym sztandaru ZMS. Nowym członkom tej or­
ganizacji wręczono legitymacje ZMS. (wn)

muzyczny: „Obok toru”: 21.39 
Muzyka taneczna; 22.05 Ogólnop. 
i pozn. wiadomości sportowe; 
22.35 Niedzielne spotkanie z mu­
zyka.

WIADOMOŚCI: 6.36. 7.30, 8.30, 
12.05. 17. 19. 22. 23.50.

PROGRAM III: UKF 66,82 MHz 
oraz fale krótkie pasma 29, 31, 41 
i 49 m; 8.15 Nasze babcie — ma 
gazyn; 8.35 Niedzielne rytmy; 
9 „W odruchu litości” — pow.; 
9.19 Muzyczne powitanie wiosny; 
9.35 Od zachodu do wschodu 
słońca; 10 Ilustrowany Tygodnik 
Rozrywkowy: 11.25 Garrick Ohls 
son gra Haydna i Chopina; 12.05 
Parada oszustów; 12.35 Wariacje 
na tematy greckie: 13 Walter 
and Connic — rozmówki angiel­
skie; 13.15 4/4 — magazyn: 14.05 
Przeboje na start!; 14.20 „Pery­
skop” — przegląd wydarzeń ty­
godnia; 14.43 Konc. symfoniczny... 
na wesoło: 15.10 Piosenki z włos 
kich płvt; 15.30 Gospoda „Pod 
podkowa” — reportaż: 15.30 Zwie 
rżenia prezentera; 16.15 Opera... 
na wesoło; 16.40 „Ballada o ko­
cie” — aud. poetycka; 17 Per- 
petuum mobile — magazyn; 17.30 
..W odruchu litości” — now.; 17.10 
Mój magnetofon: 18 Chciwość ży 
cia: 18.15 Polonia śpiewa; 18.35 
Svlwetka piosenkarza — Yves 
Montand: 19 ..Winda” — słuch.; 
19.25 Mini maxi — czyli minimum 
słów maksimum muzyki; 20 
„Obelga” — gawęda; 20.10 Tełe- 
wspomnienia; 20.34 Utwory kon­
certowe Liszta; 20.56 Wizyta w 
teatrze „Romen”; 21.05 Spotka­
nie na Japecie” — opow.; 21.25 
Melodie z autografem S. Mikul 
skiego; 21.50 Suita tygodnia — J. 
F. Haendeł: ..Muzvka ęa wodzie”; 
22.08 Gwiazda siedmiu wieczo­
rów — Nana Mouskouri; 22.20 
Spotkanie — niespodzianka: 22.35 
Słynni śpiewacy — Adam Didur; 
23 Miniatury noctyckie: .-Żywio­
ły”: 23.05 Muzyka nocą; 23.59 Na 
dobranoc śpiew Zsuzsa Kończ.

WIADOMOŚCI: 6. 7.30. 12.39. 14, 
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TELEWIZJA
SOBOTA: 10—11.20 — .Księży­

cowy przemytnik” — fab. film 
ang.; 11.55—12.25 — Wychowanie 
obywatelskie kl. VIII — „Podzie­
lony świat”: 12.45 — Geografia kl. 
VIII — „Wśród wysp Oceanii”; 
13.15—15 — Międzynarodowe zawo 
dv narciarskie o Memoriał Broni­
sława Czecha i Heleny Marusa­
rzówny (otwarty konkurs sko­
ków) — Zakopane: 15.20 — TV 
Kurs Rolniczy — Informacja dla 
służby rolnel; J5.55 — Film krótko

Czynem społecznym mieszkań­
ców, pracowników fabryk i in­
stytucji oraz młodzieży powstaje 
w parku im. Kasprowicza zespół 
basenów kąpielowych- Jak wszy­
stko wskazuje, w przyszłym roku 
powinniśmy tu zażyć pierwszej 
kąpieli- Obecnie kończy się bu­
dowę głównego basenu (na zdję 
ciu górnym) o wymiarach 20 na 
50 m i głębokości od 1,20 do 
1,80 m. W kolejności powstanie 
tu mniejszy basen do nauki pły 
wania i brodzik. Trwają też pra­
ce przy budowie obiektu so­
cjalnego, a w stanie surowym 
znajduje się budynek filtrowni. 
Pracami w parku im. Kasprowi­
cza kieruje Społeczny Komitet 
Budowy. Wiele robót wykonują 
tutaj uczniowie Zasadniczej Szko 
ły Budowlanej z ul. Raszyńskiej 
(na zdjęciu u dołu) w 
ramach zajęć praktycznych, a 
zarazem udziału w czynie spo­
łecznym, którego wartość okre­
śla się na kwotę 600 tys- zł- (c)

Fot. (2) — K. Przychodzki 

metrażowy; 16.30 — Dziennik; 16.45 
— Dla dzieci — „Budujemy nowy 
dom”; 17.45 — Spotkania z przyro 
da; 18.10 — Sportowe obrachunki 
— „Srebrny jubilat”; 18.35 — Pe­
gaz — magazyn kulturalny; 19.20 
— Dobranoc i Monitor; 20.20 — 
„Paryż śpiewa...” z cyklu: „Raz, 
dwa, trzy”. Scenariusz — R. Go­
łębiowski i J. Kleyny. Reż. — J. 
Rz.eszewski. Scenografia — J. Go- 
razdowski (W-wa); 21.20 — Dzien­
nik; 21.35 — Kronika z Międzyna­
rodowych Zawodów Narciarskich 
w Zakopanem; 21.50 — „Księżyco­
wy przemytnik” — fab. film ang.; 
23.10 — „Piosenka dla ciebie”.

NIEDZIELA: 7.50 — TV Kurs 
Rolniczy — „Wiosna 71”; 8.25 — 
Przypominamy, radzimy; 8.35 — 
Nowoczesność w domu i zagro­
dzie; 9 — Dla młodych widzów — 
TV Klub Śmiałych — „Operacja 
Gesie Pióro”; 9.25 — Dla dzieci — 
„Marzanna” — polski film TV; 
9.55 — „Pierwszy oddech przyro­
dy” — film prod. radzieckiej; 10.10 
— Filmy krótkometrażowe produk 
cji angielskiej: „Moje ojczyste In 
die — wizyta po latach” „Raju 
przewodnik z Rishikesh”; 11 —
Mecz piłki rożnej o mistrzo­
stwo 1 Ligi „Zagłębie” Sosnowiec 
— „ROW” Rybnik — (z Sosnow­
ca); w przerwie meczu ok. 11.15— 
11.55 — Dziennik; 12 45 — Między­
narodowe zawody narciarskie o 
Memoriał Bronisława Czecha i 
Heleny Marusarzówny — II kon­
kurs skoków (Zakopane); 14 — 
Przemiany: 14.30 — Dla dzieci — 
Kabaret Czarny Piotruś — „Czy 
to już wiosna?”; 15 — „Piórkiem i 
węglem”; 15.25 — Jan Łangowski 
— reportaż z cyklu — ..Spod zna­
ku Rodła”: 15.45 — „Orbis con­
tra Lot”; — w programie udział 
biora: grupa wokalno-instrumen­
talna „Ałi-Ba bki”. H. Bielicka. H. 
Błażejczyk, siostry Hampel, W. 
Polańska, E. Radziejowska oraz 
grupa organowa K. Sadowskiego; 
16.45 — Mistrzostwa Świata w ho­
keju na Jodzie. Mecz — Szwecja 
— Czechosłowacja (II i III ter­
cja). Transmisja z Berna; w przer 
wie ok. 17.39 — PKF; po meczu 
ok. 18.15 — „Melodie wielkiego
ekranu” — „Piosenki z wester­
nów”. Prowadzi — W. Cybulski; 
19.20 — Dobranoc i Dziennik; 20.05 
— Kino Interesujących Filmów — 
„Rozwód po włosku” 21.45 — Ma­
gazyn sportowy; 22.15 — W. A. Mo 
żart — „Musica Allegra” — pro­
gram muzyczno-baletowy. Wyko­
nawcy: Ork. Państw. Filharmonii 
w Poznaniu pod dvr. Z. Szostaka. 
Mieczysław Paszkiewicz (skrzyp­
ce) oraz zespół baletowy w ukła­
dzie tanecznym Marceli Hiłde- 
brandt-Pruskiej (PoznaM.

ESTRADA,
Inscenizowane 

piosenki
Dwa popołudnia, dzień po 

dniu, spędził piszący te słowa 
w sali prób PPIE przy ul. Masz- 
talarskiej na pokazach nowych 
programów poznańskiej „Estra- 
dy“, które wkrótce mają wejść 
do eksploatacji. Pierwszy, zaty­
tułowany „Na brawo patrz" przy 
gotował aktor i reżyser poznań­
ski Piotr Sowiński, drugi pt. „Am 
bulatorium piosenki" — zespół 
młodych śpiewających aktorów 
Teatru Polskiego: Barbara Gra­
bowska, Leszek Dąbrowski, To­
masz Grochoczyński, Jacek Ró­
żański.

Program „Na brawo patrz" sta 
wia sobie cele tzw. wyższej u- 
żyteczności społecznej, stara­
jąc się łączyć rozrywkę z propa 
gandą zagadnień obronności o- 
raz powszechnej samoobrony w 
postaci ąuizów przygotowanych 
przez Wojewódzki Sztab Wojsko 
wy. Pierwsza część programu 
stanowi tu wcale zgrabnie pomy 
ślany montaż inscenizowanych 
piosenek żołnierskich, druga 
jest już niestety typową, estrado 
wą składanką z dominantą 
współczesnej piosenki. „Ambula 
torium piosenki" ma charakter 
wyłącznie rozrywkowy. Tutaj, 
w przeciwieństwie do poprzed­
niego, głównym walorem jest 
samo wykonawstwo. Młodzi ak­
torzy odgrzebali różne stare tek 
sty i piosenki, ale zaaranżowali 
je pomysłowo scenicznie, z du­
żą swobodą estradową oraz 
wdziękiem. I tutaj trzon progra­
mu stanowiły piosenki, ale w ty­
powo aktorskim wykonaniu, w 
którym nie tyle liczy się strona 
wokalna, co koncept własny wy 
konawcy, gest, rekwizyt, słowem 
— interpretacja. Od tej strony ak 
torzy nasi zdali swój estradowy 
egzamin z powodzeniem. A naj­
lepiej wypadł on chyba dla To­
masza Grochoczyńskiego oraz 
Leszka Dąbrowskiego, (ob)

Niedzielny przegląd 
wydarzeń

Towarzystwo Wiedzy Powszech-; 
nej Stowarzyszenie Dziennikarzy 
Polskich oraz Dom Kultury Kole­
jarza zapraszaja na kolejne spot­
kanie w ramac-i prasowych prze­
glądów tygodn-a, które odbędzie 
sie w niedzleie. 21 bm. o godz. 11 
przy ul. Marchlewskiego 130/140 w 
Domu Kultury Kolejarza.

Prelegentem będzie redaktor 
Polskiej Agencji Prasowej Julian 
Mikołajczak z Warszawy, (na)

| Tel. 657-18, godz. 8.30—15

• Klienci poszukujący od dłuż­
szego czasu proszku do zębów i 
proszku „E” chcieliby wiedzieć, 
dlaczego często nie ma ich w 
sprzedaży.

® Bez przerwy msmy zalane 
ściany. Pękają ciągle rury wodo­
ciągowe. Ostatni raz naprawiono 
je w styczniu br. Zapomniano jed 
nak o zabezpieczeniu ich. a prze­
cież pomogłyby tutaj wata i pa­
kuły — piszą lokatorzy domu nr 
14 z ul. Drzymały.

A Zakład Energetyczny Po­
znań-Miasto usunął uszkodzenie 
kabla zasilającego lampy przy ul. 
Powstańców Wlkp.

A Prezydium CRN Stare Mia­
sto zawiadamia, że wejście do 
schronu znajdującego się za gma­
chem Opery zostało zabezpieczo­
ne.

A Zakłady Energetyczne Okrę­
gu Zachodniego uzupełniły braku 
jace żarówki w lampach ulicznych 
na Ostrowskiej i Powidzkiej.

A W wyniku przeprowadzonej 
wizii lokalnej w budynku przy ul. 
Michała 41 D stwierdzono uszkodzę 
nia w instalacji i sprzede elek- 
trvcznvm na klatce schodowej 
oraz w pralniach i suszarniach. 
Usuniecie tych uszkodzeń zleciliś 
mv do Zakładu Remontowego 
DZBM — wyjaśnia Dzielnicowy 
Zarząd Budynków Mieszkalnych — 
Nowe Miasto, (js)
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